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46 Mk., z dostawą do do­
mu 44 Mk., z przesyłką 
w  Polsce 45 Mk., w  innych 
państwach 50 Mk. —  Za 
zmianę adresu dopłaca się 

1 marka.
C m s  p o j e d y n c z e g o  
n u m e r u  n a  r s f , m  

• k e z s r z e  P e l s s l

2  marftl
Kosto czekowe P-61.0 

110.581.

wychodzi codziennie o godzinie 6 rano

Ceny oiłBszen:
O g ło s z e n ia  m l  ejsco w e (lw o w s k i# ) 
tA  l  w ie r s .  n m p a r e i l .  AL 2’  —. 
P a s k i n a  str. tekst, o i  00%  dro­
ż e j .  „N a d e s ła n e *  i „N e fc ro lo g ja *  
za w ie rsz  nonp . 6 Mk. .K o -  
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o 609U  d ro ż e j. (N u m e ty  .K u r je r a  

L w o w s k . tą  a n t id a to w a n * ).

OgłoMeuia zam iejscow e ipoza- 
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Bolszewickie manewry.
Bolszewicki! gra polityczna w bezczelności 

swej jest aż nadto przeźroczysta i nie wymaga 
obszernych komentarzy. Rząd sowiecki w poczu­
ciu obecnej swej przewagi militarnej pragnie sytu­
ację tę pod każdym względem i na każdą ewen­
tualność jak najwydatniej wyzyskać. Z jednej więc 
strony odwleka rozejm, by jak najwięcej teryto- 
rjów polskich zagarnąć — i przeciągi rokowania rs- 
zejmowe pod wszelkiemi możliwymi pozorami — 
zrazu operująć fałszywemi datami kalendarzowemi — 
obecnie zaś żądając nie rokowań o rozejm, lecz 
riatychmhstowego rozpoczęcia rekowań pokojo­
wych.

Z drugiej strony w  żądaniu tern kryje się 
pewna obawa o przyszłość. Bolszewicy w chwili, 
gdy uzyskali przewagę i spodziewają się ją jeszcze 
mocniej utrwalić, chcą wymusić na nas jak naj­
cięższe warunki pokojowe, boją się, by przerwa 
w działaniach wojennych nie pozwoliła nam wzmoc­
nić się pod względem wojskowym, nabrać tchu, 
doczekać się militarnej i dyplomatycznej pomocy 
koalicji. Alu© wojna na upadłego, prowadząca do 
bliskiej, ich zdaniem, zupełnej dla nich wygranej — 
albo pokój na uciążliwych, dezorganizujących nasze 
państwo warunkach, pokój będący etapem na dro­
dze dalszej ofenzywy propagandy stycznej —  a za­
pewne i wojennej — przeciw Polsce, aż do zupeł­
nego jej wchłonięcia przez bolszewicką dzis, a nie- 
WiaJomo jaką jutro Rosję.

Że pokój nam jest potrzebny, to nie ulega 
wątpliwości i rząd nasz zdaje sobie z tego spra­
wę. Droga do pokoju leży jednak na polach bi­
tew, zależy od naszej wytrzymałości wojskowej i' 
moralnej. Słabym i pierzchającym bolszewicy ro- 
zejmru nie dadzą, lecz pokój haniebny, źródło nę­
dzy, zapowiedź zgonu bliskiego w uściskach rosyj­
skiego kolosa. Jedynie tylko uodpornienie całego 
frontu, moralna tężyzna całego narodu, każe bol­
szewikom innym do nas przemawiać językiem, 
zapewni nam i rozejm i pokój honorowy. Naród 
polski jest wstanie odeprzeć najedźcę, który siłą 
swą chwilową czerpać może jedynie z naszej de­
zorganizacji i naszego lęku. Nie tracić ducha, 
wszystkie siły wytężyć — a uzyskamy możliwe 
do przyjęcia warunki, zapewnimy państwu rychły 
pokój. Wszystko zależy od siły obronnej i mę­
stwa narodu. Mężny i wytrzymały uksztahuje przy­
szłość swą pomyślnie, bez względu na to, czy po­
kój czy wojnę, niesie ona w zanadrzu, tchórza 
czeka los straszliwy, bez względu na to„ jak się; 
przyszłość ułoży. Wytrwać w tej na jcięższej chwili 
—  a przyszłości tej nie będziemy się musieli oba­
wiać. &  J

Zwycięskie walki na froncie galicyjskim.
Próby sforsowania Bugu i Seretu udaremnione Brody odbite.

Warszawa. (PAT.) Komunikat sztabu gene­
ralnego z 4 b. iti. :

Nad granicą niemiecką nieprzyjaciel obsadził 
Kolno. Pod Ostrołęką wszystkie ataki odparto. 
Dalej, na południe aż do Ostrowa walki z nieprzy­
jacielem, który się przedostał przez Narew pod 
Łomżą.-

Na Bugu powyżej Drułrczyna trwają w dal­
szym ciągu walki z oddziałami nieprzyjacielskimi, 
które przedostały się na południowy brzeg rzeki. 
W  bitwie pód Kózkami oddziały nasze wzięły kil­
kaset jeńców, 2 działa i kilka karabinów maszy­
nowych.

W  rejonie Brześcia od Nepla do Przyłóg od­
działy piechoty podhalańskiej i pomorskiej żninie* 
czyły w bchaterskiej obronie wszystkie usiło­
wania bolszewickie, dążące do sforsowania 
Bugu. ?o jednym tylko wczorajszym ataku na 
moście kolejowym Brześcia, naiiczono 500 trupów 
nieprzyjacielskich. Między Brześciem a Łuckiem

pianowe przegrupowanie naszych wojsk, bez kon­
taktu z nieprzyjacielem.

Po szeregu zaciekłych walk Brody zostały 
zdobyte przez oddziały generała Krajewskiego. 
Dalsza walka toczy się obecnie w rejonie Radzi­
wiłłowa z przeciwnikiem, który stawia zacięty opór. 
Bohaterskie oddziały 12-tej dywizji piechoty pod 
dowództwem rannego pułkownika J&iiuszajtisa, 
brawurowym szturmem zdobyły Miikulińce, w y­
rzucając ostatecznie w tym rejonie bolszewików 
za Seret. W  akcji tej wyoitną rolę z naszej stro­
ny odegrały tanki, O rozmiarach klęski bolszewi­
ckiej w tym rejorae, sądzić można z faktu, że na 
pobojowisku znaleziono l,t>00 trupów.

Wojska ukraińskie pomyślnie likwidują akcję 
dążącą do sforsowania linji Seretu w jego dolnym 
biegu.

Naczelne dowództwo v?, p.
(Sztab generalny). ___

Dookoła rozejmu i pokoju

Delegat Labonr Party o bolszewiźmie.
Powrócił z Rosji obecnie Clifford Allen, wielki 

zwolennik przystąpienia Labour Party do [II mię- 
dzyparodówiti. Pobyt w  Rosji przekonał go, że 
HI międzynarodówka wymaga od wszystkich par- 
tji przyjęcia metod rosyjskich terroru i okrucień­
stwa, które ludom zachodnim nieodpowiadają i są 
dla delegata angielskiego „wstrętne". Podkreśla on 
również, że bolszewizm rosyjski nie jest wolnością 
ale niewolą* i że według słów Lenina terror po­
tne* j ^ « a »  batdao długo.

POSIEDZENIE RADY MINISTHOWJ I R O. P
WARSZAWA. (Pat.). “Kurjer Warszawską' nisze: 

Dziś o goaz. 1>/Jej przed południem odbędzie się po­
siedzenie 'Rady ministrów. '

O godz. ' -  ,;j popoł. obradować będzie w Belwe­
derze Rada Obrony Państwa. Tematem obrad będzie 
sprawa pertraktacji pokojowych w Mińsku.

KONFERENCJA Z SOJUSZNIKAMI'
WARSZAW A. (Pat.). Jak donosi “Kurjer Wart 

szawski'1 misja aljandka odbyła wczoraj wjeczorerrą 
dłuższą konferencję z wiceprezydentem Daszyńskim 
i mi id trem spraw zagranicznych ks. Saplehą. Oi my- 
wiano rezultat rokowań w Eta*-anovnczach. Osobistości 
dyplomatyczne, wchodzące w skład ndsjl wyjeżdżają 
dziś do Paryża I -Londynu celem przedstawienia 
swoim rządom sytuacji, wytworzone' przez taktykę 
bolszewików, oraz konieczności 'przyjścia Polsce- z 
pomocą.

DEPESZA Dra WRÓBLEWSKIEGO.
WARSZAWA. (Pat.). Bo Baranowicz przybyła d. -  

Lgacja dowództwa frontu zachodniego wojsk sowjer- 
kich, która poinformowała nas, że rząd sowjeckl p o ­
gnie omówić jedńocreśnfle (sprawę rozejmu i pokoju, 
proponując rozpoczęcie rokowań w d. 4. slerp-nla- 
w Mińsku. Rząd sowjeckl żąda wysłania nowej d.— 
legacji ze stosownym mandatem lub zmiany naszego 
mandatu. Nie mogąc z tego powodu omówić spraw

rozejmu, do czego jedynie byliśmy upoważniłem przez 
rząd, zdecydowaliśmy się [wroefć do W  aj szawy, aby 
przedstawić stanowisko 1 propozycje rządu sowiec­
kiego. Wyjeżdżamy dziś, (gdy tylko rozkazy nleoć- 
zov iic dla naszego wyjazdu będą przez rząd sowjecki 
wydar e. — Podpisany: Wróblewski.

DELEGACJA ROZEJMOWA PRZYBYŁA DO WAB-* 
SZA WY

WARSZAWA. (Pat.). Wydział prasowy minister­
stwa spraw zagranicznych komunikuje: Wbrew n; - 
śeisłyn pogłoskom, delegacja pclska wyjechała z B.- 
ranowicz bez lprz°szkód ze strony wojsk1 sowjeckleh 
i w dinlu kfofp.jjs.zym przyoyła do Warszawy. ,

LLOYD GEORGE ODMÓWIŁ PRZYJĘCIA KAMlB- 
NEWA I KRASSIhk

PARYŻ. Havas. (Pat.). “Echo de Paris“ dowia- 
dńje się z Londynu, że Lloyd1 Georgie odmówf wzy- 
j!ęcie Kamienewa a Krassina przed zawarciem rozejmu 
na froncie polskinn “Exceislorł‘ donosi, że dełegiac 
rosyjscy są zaopatrzeni w obszerne pełnomoonict\ A 
dla wzięcia udziału w  konferencji iona!yńskte,.

ANGLJA ODRZUCA POMOC NIEMIEC I W ęgier
POLDHU. (Pat.). Radjo. bona’- L a w  oświadczył 

w Izbie gmin, że nie orlpowiada Atencjom rządi 
wciągać do 'atocjl przeciwko Rosji rządy Niemiec; 
i Węgier. ,

Amerykanie domagają się pomocy dla Polski.
W licz (Pat) Raaio. Z Waszyngtonu donoszą 

Pessymistyczne wiadomości z Polski wywołały 
[ w kolach finansowych amerykańskich p^zygnębie- 
j nie. Prasa ostro krytykuje rząd Wilsona i za- 
‘ rzuca mu, że naprzód popierał Polskę dostawami 
'■ materiałów, teraz zaś zaprzestał ją popierać. Za­
rzuty odnoszą się zwłaszcza do tego szczegółu, że

rząd nie odniósł się nawet do kongresu o upo 
waźnienie do udzielenia pomocy Polsce. Ząniepo- 
koienie w Ameryce jest większe niż w r. 1914. 
Amerykr nie jest gotowa do interwencji, jest jed­
nak zdaje się zdecydowaną przeszkodzić temu, 
aby chaos bolszewicki rozszerzył się dalej na za­
chód Europy.
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Konferencja Rusinów z premjererr 
Witosem.

Wcsorajsze pisma ukrański# podają obszernie 
przebieg konferencji reprezentantów stronnictw ru­
skich z premjerem Witosem, w obecności ministra 
poczt dr. Stesiewicza i generalnego delegata tire 
du dr. Gałeckiego. Imieniem zebranych prof. Stu­
dziński oświadczył, że przedmiotem konferencji nie 
r.icże być sprawa prawno państwowej przynależ­
ności Galicji wschodniej, bo jako sprawa między­
narodowa należy do innego forum, jednakże przed­
łożył l ł  oun Kto w rozmaitych żądań. Przemawiał 
potem radca Barwiński, red. „WpereJu* Buniak, 
dr. Wolod. Ochrymowicz, a wreszcie premjer W i­
tos oświadczył, że n.” wymaga od uKraińców żad­
nych zobowiązań ani sam nie może dać obowią­
zujących przyrzeczeń, jednakże obecny Rząd uwa­
ża załatwienie polsko-ukraińskiej kwestji za jedną 
z najważniejszych, a zarazem najtrudniejszycn 
spraw. Sprawa ta musi być załatwiona bez wzglę­
du m  to jak się ułożą prawno oaństwowe sto­
sunki, bo oba narody żyły, żyją i będą żyć obok 
siebie.

_ ---- o----
. * s\

W obronie słusznych praw.
„Robotnik Śląski-1 zamieszcza następując!, o- 

dizwę;
Do ludu polskiego!

Przedstawiciele ludności polskiej powiatu fry- 
sztackiego w Księstwie Cieszyńsniem, zebrani 
w dniu 29 Iipc« we Frysztacie, uchwalają co 
następuje:

Ulegliśmy jeszcze raz przemocy kapitalisty­
cznej. Mimo walk półtorarocznych, mimo mąk i 
retuszy,, mimo krw, wylanej na tej ziemi przez 
robotnika i górnika polskiego i stwierdzającej 
niezłomną rolę naszą należenia do Polski, konfe­
rencja ambasadorów w Paryżu oddała 150.000 
dusz polskich, bogate zagłębie węglowe, huty 
trzynieckre i frysztackie zachłannemu narodowi 
czeskiemu.

Przefrymarczohu nas i sprzedano jak bydło, 
jak niewolników'. Kapitał francuski i angielski 
popełnił na nas ohydną zbrodnię. W  tej uamej 
zaś chwili każe nam na wschodzie ratować swoje 
interesy.

Opuszczeni przez wszystkich, zwiacamy się 
do ciebie polski ludu pracujący 1 Kiedy zawiódł nas 
rząd, ujmij się ty za nami i broń przed jarzmem, 
jazie wkładają w  tej chwili na nasze barki I Niech 
z miljonów piersi polskiego prcletarjatu wyrwie 
się gromki okrzyk. „Nie pozwalamy 1*. Stańcie 
•nurem przy nas w obronie słusznych praw na­
szych. Użyjcie wszelkich su i środków, a cofHt

W obronie książki szkolnej.
I Opowiadał mi pewien prolbJor gimnazjalny, który 
rtfdawno powrócił z iWar ;zaw>, że tur, przygotowują 
wfelLą reformę, e mijano wicie pooręcznlfd szkoli a 
mają być irnmiete iz nlższ3 ćh czterech klas gimna­
zjum;, nauczanie zaś ma alę oduywdć nfe ża pomocą 
"wykładu", mje drogą Jwbijunia, jak to się zwykle 
iiDuwi Wiadbmoścl (książkowych w  umysły uczniów, 
1 ict prztz zntufeżaaie k ii do Bamuozfeincj obserwacji 
i myślenia.

Wiadomość o tej jsaJnferZuiiej reformie zoetaia mi 
Udzielona diorywico, w  (sposób krótki^ tak że bliż­
szych, rokładrnejszyrh o olej szczegółów nfc znam.; 
w każdym jednak razie 1 to już, eo o niej słyszałam, 

'a  o mzy pioje obiły się nawet W^Tazy: ‘ podręczniki 
tzkoftw mają być Wyklęte", dało mi wiele do myśle­
nia, a sądzę, jze ( niejednemu ż czytelników dostarczy 
wątku do rodnyśfeń.

Reakcja przeciwko L zw. nauczaniu książkowej 
mu nie jest czerns, rtoWKtt, objawiała się 1 dawniej za- 
ówno w Polsce jak i za granicą. Oto n. p. oo w wle- 
ui 16. sądził w tym, prźedrptocle Sb-Jiny frairaffi 
ĄJozof 1 reformator wychowania iMontaigne. W  iwzen 
twfeństwCe do ideału odrodzenia, które t najwyższą 
wartość przywiązywało do uczonośd 1 odznaczało się 
ks.ą.-komanją, nenii on pa j wyżer dzielność umysłu, 
nądrość i Cnotę. “ Pierwszorzędnym celem wychowa­
nia — pfaae on — powinno być rozwijanie i ćwiczą- 
die zdolności, « Ie J a  Izaś ma wartojść o tyle, o ile 
nfo jest tyBflo przyczepfcaią <k> umy słu, lecz gdy w

się hydra kapitalistyczna, schowają się pazuiy 
grabieżców, sięgających po nie swoje. Walka na­
sza jest walką waszą, a nasze zwycięstwo waszem.

Ogólny Komitet obywatelski 
dla powiatu ńysztackicgo.

 o -----

Do rodaków w  Ameryce.
W  tych dni ich powróciła do Warszawy delegacja 

miirsterjum skarbu, która w kwietniu br. w osobach 
pp. d!r. Franciszka Stefczyka, Władysława St. Rey­
monta i Zdzisława DęoHokiego udała się do Stanów 
Zjednoczonych Ameryki Północnej, aby wśród1 Pola­
ków amerykańskich podrzeć pierwszą polską pań-, 
stwową pozyczkę dólai nwą.

Delegaci opuścili Nowy JoHk dnia 10. lipca br, 
w chwili, kiedy do Ameryki nadeszły pierwsze niepo­
myślne wiadomości o  wydarzeniach na froncie Pud 
wpływem tych wiadomości pp. Stefczyk, Reymorr 
i Dębicki Izwrrócili plę już z pokładu statu z odlezwą 
do rodaków w Ameryce.

Odezwę tę, którą wydrukowały nazajutrz wszyst­
kie pisma polskie w Stanach Zjednoczonych^ podajemy 
poniżej:

“ Opuszczając Amerykę, spieszymy Ido Ojczyzny 
w chwili, gdy jedno w niej przepotężne rozlega 
się hasło: “ do broni!“  — gdy nietyBto młodzież 
doroślii, ale nawet kobiety; 1 cfzlec1 tłumnie stają w> 
sza eg ich, gdy naczelną władzę objął dóraźnie utwo- 
rzouy komiset obrony parodowej, któremu kannie pod­
dały się wszystkie polskie stronnictwa, gdy cały na­
ród jedna tylko przenika wola, jedno dążenie: ode­
przeć li roźbifc nawałę bolszewicką. Raczej zginąć’ 
niż zbokzewlczeć!

Patrzymy jednał1 w przyszłość z wiarą, że odro­
dzeni j Polsce w 'wyrokach Opatrzności Zapisane jest 
zwycięstwo dla nowego zycla, Wierzymy że w ogńlu 
krwawych zaposów o świętą wspólna sprawę spalą 
sSę dzfełnlictowe różnice, a przetopiony w zwif“ta 
cak>ść naród polski zajaśnieje cnotami, które przełamią 
piekielną moc bultzewlanu, ugruntują wolność Polfski 
i zdobędą jej wśróa narodów 1 państw świata gbdhe 
stano wisi o.

Wierzymy wreszcie, że^f tery rodacy w Ameryce 
spełnicie zadania, jakie Wam w tej wielkiej chwil) 
dziejowej przypadają w  udziale. Nie możemy zatent 
Ograniczyć ślę jedynie do złozenia obywatełśk.m ko- 
imlite*om pożyczkowym, czcigodnemu duchowieństwu, 
zziażł om, stowarzyszeniem 1 OgółuWi rodaków mai- 
óglrętsżego podziękowania za żywe, powszechne po­
parcie, jakiego wśród najszerszych kół polskiej lud­
ności Stanów Zjednoczonych CożHała płetwa Za polska 
pożyczka dolarowa, uwieńczona wsróc najniekorzyst­
niejszych Warunków bader pomyślnym wyóflklien.

Czujemy się nadto uprawnień! w tych właśnie 
okolicznościach wyrazi* nadzieję * pewrośe, że Po-' 
lacy w  Ameryce współdziałać będą dalej, jak d ^ ^ h L

gfąb jego przenika. PrawozTwyml wychowawcami 
byli Spar.anle, którzy r ogiardzall literaturą, a dbaT 
tylko o charakter i  zdolność <ł|o czynu. W Atenach 
zajmowano Się słowami, w  Sparcle rzeczami; W Ate­
nach chłoj cy uczyli się dobrze mówić, W Sparcle do­
brze postępować; w Atenach — bronić ślę przed 
sofistyką i nie dfcć plę przez nią w bfąd wprowadzić 
w Sparcie — umieć i czoła stawiać pociskom losu 
a nawet samej śmierci. W! jednym systemie ćwiczył 
się język W 'drugim — duch".

-Czego ćhłopiea — pisze dalej Morłafgne my 
'dziś musfcny dbdać s dziewczyna) — nauczyć s*ę 
powinien, to nie tego, co mówi ten łub inny stary 
autor, ale oo on sam robić powinien, gdy będzie czło­
wiekiem dojrzałym. Mądrość, nie wieuza jest celem 
Uczonymi stać się możemy przez uczenie się od jr- 
nych, mędrszymi możemy być tylko Własna mądro­
ścią. Uczymy się pap-awdę przez poznawanie tegwj 
oo się dziś idzieje, nie zaś rzeczy rwatszłych; anj 
przyszłych. A jectoak wysilamy się tylko na zapeł­
nianie naszej pamięci. I podobnie, jaK ptaki które 
iecą daleko i w dzióbkach przynoszą młodym zlar-, 
na, tak nasi nauczyciele żbferają zewsząd wiadomo1 
ści u autorów ! trzymają je na końcu języka na to 
tylko, ażeby je rozdzielić pomiędzy swych uczniów). 
Bogatsi jesteśmy, niż sądzimy, ale nauczyciele ćw*y 
czą nas w korzystaniu więcej i majątku cudzego, niż 
z naszego wła mego. cwj^zą W zapożyczaniu się i wy­
praszaniu. u innych'1*).

*) Q u ick . Reforma orzy wychowania. Mon- 
taiiąne.

czas, z całym narodem w jego dążeniach 1 po li zębach, 
że w rozstrzygającej rozorawie między chrześcijańską 
Polską, a bolszewicki Rosją wezmą na siebie w spo­
sób właściwy icząść ciężaru 1 zadania. I rAech nom 
wohio będzie wskazać, że obuk dalszego koniecznego 
a wydatnego z; silanla skarbu państwowego, Pohlka 
w obecnej Ciiwflf potrzebuje nadto pomocy wasze i w 
środkach Sanitarnych, leczniczych 1 opatrunkowych, 
abyśmy ulżyć mogli cieT.ilienióni * trać czułą opiec 
kę iym, oo zi jprawę narodtf i hiażkoścl niosą ó-
chotnje swą krew 1 (życlt W  oflerz^. Urnieoie się
przedziwnie organSzować, rozumiecK doskonale co 
znaczy w chwilach ważnych sprawność 1 pośpiech 
więc wystarczy powiedzieć, jże Polska idąca w bój 
na imieić lub życie, liczy na was, rodacy.

Z tą pewnością wracamy do Ojczyzny "
Delegacja polskiegó minfeterjum skarbu:

Di Franejsaek Stefczyk, 
iWładysław St. Reymont, 

l : . Zdzisław Dębicki. 1

Pod broń!
w ekbunjbf  o c h o t n ik ó w .

‘^Małopolskie oddziaiy armjl ochotnłczej“ (bryg* 
pUTk. Czesław Mączyński). Oehoiniey zgłaszają się 
w koszarach przy ul. Zamai stynowskiej I. 7. Tam 
zglaLzają się oficerowie, nie będący w  czynnej służ­
bie.

DetaChement rotmistrza dra Romana Abrahan^i — 
w koszarach zpma»stynawskich lub przy ul. Koperni­
ka 1, 20.

Artyferzyści - od«Jtuicy, nie będący w wieku po* 
bo.owyrrj mają się zgłarzać do dowództwa artylerj 
Małopolskich oddziałów armjl ochotnicze;* pułk. Snin- 
dowskiego przy ul. Zamarstynowskiej 7.

Jazda A. O. bryg. Mączyńsk.sgo. Podoficerowie 
i żołnierz którzy kleć* ykolwlek służyli pod dowodzi 
twem Romans Augiistynowicza, zgłaszają się w ko­
szarach przy ul. ZamąrsiynowskieJ 7.

Ochotnicza służba sanitarna (maj. tek, dr. Lesław 
(Węgrzynowski). Lekarze, medycy, sanłtafjusze; nie! 
będący obecnie w (Czynnej Służbie, zgłaszają się w! 
koszarach JabtoiOWrkysL objek* X. (między 12—14 
godz,).

Odcziały wojsk łącznoscj. żołnierze, którzy słu­
żyli w armjaCh zaborczych hio w W. P. w oddziałach 
telogi., telef., fadrotel.; tudzież m"odzież szkół tech* 
nleznycł 1 przemysłowycn: w  DOG. (pi. Ećmardyński
I. 6, schody nr. 8, od godz, &—13).

POSMBSŻCIŁ Ż POMOCĄ OJC71ŻN1E!

Komitet obrony państwa na zachodnią Małopoi* 
skę w  Kiakowif ogłasza następujące wezwanie:

Ojczyzna w  ostafreznem (niebezpieczeństwie, bia-t 
ga swych' synów o ratui ek!

Tyle Montaigne, Przytoczyłam lorawle dosłowni^ 
powyższy ustęp z (rozdziału o nim, jako reformarotze! 
nauczania, a przytoczyłam dlatego, że wydaje mi snę 
wielce znamiennym* wcbec (Lzlsiejszycii u ras c.ążeri 
reformatorskiej w  dzfei ilipie fezkoLilctwa, mających1 
na celu znacune ograniczenie roli książek szKolnych* 
a może niawet w  prz; szłości całkowite Ich uśtm 
nięcie.

Jeżeli bowlen. dobrze pojmuję właściWe cele tych1 
dążeń reformatorskich, to pą nimi: nie ućronośćę 
lecz mądrość; nie wyćwiczony język 1 pam5ąć, lecz. 
hartowny ducll i zdolność pzynU; nfe umiejętność 
zapożyczania się u innych za pomocą książek lecz 
umiejętność korzystanie z własnegi skarbca Własi 
nycłr myśli; nfe w.edza luźno przyczepiona do umy­
słu, tocz władza do samego dna jtgt f gnlntu się« 
gaj acz.

!W jakj aptfeób wsz!’śtkle fe cćk przez naiiezanfe 
osiągnąć? Oto nader ważne 1 trudne pytamle, zwłasz­
cza w zastosowaniu db szkoły, gdzie nauczyciel ma 
przed boba w  klnfije kBkudzjfesięcIu uczniów^ ł?;d 
nlejediiOllbfe uzookiionyćh 1 rczwantętych, yomjtno' 
pozornie jednaKowegc mniej wleoej ooziomu u.iteleW 
tualŁCfte, Nie kuŁzę się ocz> wtśc‘e o danfe w tem 
miejscu odpowiedzi pa to trudne zagadnienie^ a chcę 
jedynie zwrócić Uwagę myśląoigt ogółu na jetuią 
okoliczność.

Sądzę mianowicie, że owa mniemaną “winowaj1̂ 
czyni" ujemnych czy jnfedostafecznych rezultatów (to- 
tychczasowego sposobu nauczeni* — książka szkol­
na nie jest może tak wielką zaporą w osiąganiu* 
powyższych celów, za jaką mg p ą u p t  hałart' w

\



W  obronie wolnością (niepodległości i byta swego, 
zaigrożonych najazdem nawały bolszewickiej, cały na- 
ródi staje się zjednoczony.

Na manifest Naczelnika Państwa powstał w Krai­
kowi© ‘'Komitet Obrony Państwa na zachodnią MaW 
łopoIskę“*

Werbuje on ochotników, zaopatruje Ich w  odzież, 
obuwie, bieliznę,: otacza lOjpieką żołnihrza rannego, 
i fBgo rodzinę, ichToni ją przed nędzą .naierjafaą i 
cj^szczeniem moramem.

Zadania te tak konieczne wymagają wielkich' 
środków pieniężnycB przez najwyższą ofiarność oby­
watelską uzyskanych.

Rokowania o rozejm i o pokój muszą być poparte 
pogotowiem cali go narodu, pogotowiem armji i poi 
goto wiem skarbu.

Każdy Polak, każdy obywatel państwa jest obo­
wiązany stanąć w szeregach obrońców Ojczyzny! 
Kto" nie zdolny do złożenia ofiary krwi, niechaj zło­
ży ofiarę milenia wedle swej najwyższej możności.

Wzywamy instytucje finansowe, handlowe i spo­
łeczne, wzywamy wszystkie zrzeszenia zawodowe, 
wzywamy w^zystkjdh Obywateli tt Obywatelki do zło­
żenia ofiary na rzecz Krakowskiego Komitetu Obrony 
Państwa.

Obywatele! W  tej groźnej chwili pospieszcie z 
pomocą Ojczyźnie, złóż dt ićhętuifa i ofiarnie Wasze; 
hiiw nie na zorganizowanie /zwycięstwa!

Bliskie i groźne niebezpieczeństwo "lasazuje beizK 
zwłoczną organizację obrony, a w pierwszej Iiuji 
zasjtenle skarbu narodowego bez żadnej zwłoki.

Bierność, brak czynu ff ofiar jest zbrodnią przey 
ciwko Ojczyźnie i samobójstwem narodu! Oddajcie 
Ojczyźnie krew, siły i swe mienie!

Datki w iptertfądzach i papierach wartościowych? 
należy składać w  (miejskim zajkładżie kredytowym. 
Rynek gł. 34, I. piętro (konto P. K. O Nr: 59977), 
jako centralnej kasie Komitetu obrony państwa.

Za prezydjum Komitetu obrony państwa: A. Sy- 
mon, gien.-por., dowódca okr. gen. Kraków- Wł. Tet­
majer, poseł ziemi Krakowskiej i pełnomocnik* K. O1. 
P. na województwo krakowski*, St. Estreicher, rek­
tor .uniwersytetu Jagf eOońiskiiego 1 pełnomocnik K. O. 
P. na m. Kraków.

Ozorowa roie&
Bodanca, powiat Lwów. (Koresp. własna). 

Dnia j l 8 lipca b. r. odbył się tutaj, zaraz po su­
mie, przed kościołem, wielki wiec ludowy w  obe­
cności kilkuset słuchaczy.

Prelegentem był p. Stesłowicz, który przed­
stawił obecnym grożące niebezpieczeństwo Polsce 
zb strony bolszewików, a następnie w gorących 

> słowacn wezwał młodzież do wstępowania do armji 
ochotniczej, a starszych, pozostających w M. S. 0., 
do sumiennego wypełnianiai swoich obowiązków, 
zwłaszcza w ściganiu dezerterów i dostawieniu 
wszystkich popisowych do poboru.

chodzi, nawet w  zastosowaniu do klas niższych szko­
ły średniej. Również li t. zw. “wykład“ treści za­
wartej w takiej książce nie jest może tak bardzo 
winien wszystkiemu złemu.

Zapewne Spartanie w owej Kalekiej przeszłości, 
ze swego ówczesnego {stanowiska i potrzeb mieli 
słuszne powody do pogardzania literaturą. —  jak 
mówi Montaigne. Lecz (my dzisiaj, ludzie 20-go śn ­
iecią, muiimy nieco inaczej zapatrywać się na ten 
skarbiec, w  którym bezsprzecznie są złożone owoce 
trudów nftezllcziori/ej /ilości pracowników, nierzadko ge- 
njelnych, nader często mądry* h i przewidujących.

. Wszak wogóle całe (dzieje ludzkością a więc także 
dzieje umysłowości, nauczania, (szkolnictwa opierają 
się na ciągłem izapożyczaniu się i korzystaniu z pra­
cy innych, na iustawicznem przekazywaniu z pokole­
nia w pokolenie jej rezultatów, co obok licznych 
innych dróg, odbywa (się także za pośrednictwem) 
książki, oraz wykładu zawartej w niej treści. Książka 
w  ogólności, a podręcznik do nauki szkolnej w szcze­
gólności, to wcale dobra rzecz i w najlżejszym na­
wet stopniu nie mogaca się przyczj nieć do braku 
(samodaielnoścl myśiletntô  Wfczak w  niej mielścl się' 
skrystalizowana dotychczasowa praca ludzka, którą 
każdy uczeń poznać (musi i powinien, ażeby ją z ko­
le jl móc dalej prowadzić.

Prawdą jest, że celem nauczania pomiędzy innymi 
powinna być mądrość, lecz prawdą jest również i to 
że wiedza stanowi jeden z najważniejszych szczebli 
do zdobywania mądrością a wiedza znajduje się także 

.w  książce. Jeśli Uczomość zdobywa się przez uczenie 
/ (od innych, bardziej uczonych to i mądrości uczymy

Nie uchwalano żadnych gołosłownych rezo­
lucji, lecz czynem zadukomentowano ważność obe­
cnej chwili, mianowicie, zaraz po wiecu zebrano 
poważną kwotę 1.360 marek na cel: „Wszystko
dla frontu** — a nazajutrz rano udało się 20 mło­
dzieńców do Lwowa, wstępując tam do armji 
ochotniczej.

Dzisiaj we wsi nie ma ani jednego dezertera, 
a popisowi wszyscy stanęli do asenterunku — co 
zawdzięczać należy energicznej służbie M. S. O.

Ze smutkiem na ttm miejscu stwierdzić na­
leży, że miejscowy proboszcz, ks. Kiernicki, nic 
me pracuje dla Polski. Wiecem tym nie zajął się, 
chociaż był o to proszony pi zez zarząd K. R. Od 
kiedy powstała Polska, nikt nie słyszał jeszcze 
z ambony patrjotycznego kazania, natomiast sły­
szeliśmy o starym, zagubionym parasolu przez 
„pobożnego pąlnika"* ze Lwowa.

— —

Ąkcja ocfrotaicza to Polsce.
Komitet obrony paiistwowej komunikuje, że o- 

chotmikom przyznano prawo dó orderu “yfrtuti mi’*-. 
tari“ na tych samy węarunkach, jak szeregowym armji 
stałej. Nadto nosić będzie każdy ochotnik odznakę 
w formie rozetki o barwach narodowych na lewej 
piersi I na lewej stronie czapki nad guzikiem.

Ochotnicy zaś, którzy będą najmniej trzy dni na 
frojoe w bezpośrednim kontakcie z nieprzyjacielem 
będą nocie odznakę honorową w formfc orzełka srebr­
nego mieoksyć ow iia go na /de taki :j samej rozetki.

*

Komitet cbywatelslo ogłasza:
Bohaterski w/siłek żołnierza polskiego na fron­

cie może być jedynie podtrzymany mez omnym fron­
tem wewnętrznym. Jłęboki piatrjoiyzm wszystkich o- 
byw.ateli polskich winien pbofc oPary krwi nieść W  
dani ofiarę mjfenla na ołtarzu Ojczyzny. Świadomość 
niebezpieczeństwa wjmna wydobyć (cacą energję i 
zogniskować wszelkie poczynania. W/ tym celu wzy­
wa się wszystkie stowarzyszenia społeczne kulłu-t 
ralne, rolniczt, handlowe fi t. d. do wzięcia udz‘ału 
w dniu 8 sieTpnia dla zorganizowania dnia propa­
gandy na rzecz (armji ochotniczej. W. każcfem więk- 
szem skupieniu mjteszikańców naszej Ojczyzny niecłj 
zabrzmi słowo zachęty, orucny, wiary i nadziej1 wt 
zwycięstwo, a zrodzi Bię mocarny czyn Należy przed.-  
WEEzjistkiem unikać nieporozumień przy organizacji! 
i starać się, aby Istotnie żywe słowo znalazło do­
stęp do każdegu miasta, miasteczka t wsi. W  tych 
miejscowościach, gdzie Komitet Obywatelski wyko­
nawczy onrony państwa posiada swe ekspozytury 
i pweówki takowe obejmą organizację dlnia pre-; 
piagandy. W  miastach, gdzie placówki Komitetu jesz­
cze nie Istnieją, zwołuje zebranie proboszcz mtej-f 
seovw, lub najstarsza orj anizaq'a społeczna  ̂ w gmir 
nach zaś wjejsklch proboszcz, wójt, lub pisarz gminny

_______________ ~  ° ~ ~ ________________V _______________________

się od ludzf mądrzejszych. Zarówno jedną, jak dru­
gą znajdujemy w życiu- wcioec którego należy mleć 
oczy i uszy otwarte. lecz jednocześnie także znaj­
dujemy je w książce, wobec której tak samo należy 
dobrze otwierać oczy I uszy. Uczeń, który nie po­
trafi należycie otwierać tych narządów — wró+ mą­
drości I wiedzy — tw obliczu książki oraz “wykia- 
du“, nie potrafi (Ieh' też żadną miarą zwrócić samo- 
dzielnle ha to, co go zewsząd otacza; będzie musiał 
zzewnątrz być popychany mtoże bardziej, anlżeliby1 
to uczyniła książka szkolna.

Jeżeli nauczyciele całego świata cywilizowanego, 
ucząc ludzi, ćwiczyli Ich 1 ćwiczą dotychczas w  wy­
praszaniu u Innych1, w korzystaniu więoej z majątku 
cudzego, niż z własnego, to —  miejmy odwagę szcze­
rze to powiedzieć — postępowali i postępują zgodr 
nie z zasadnlczem prawem rokwoju umysłowego ludz­
kości, a jest |nlem konieczność ciągłego zapożycza/f 
nia się u poprzednich pokoleń. Lecz jak wszelkie za­
pożyczanie się wymaga izwracania długjl często z 
sowitym procentem, tak też I zapożyczanie się w  
dziedzinie aorobku umysłowego wymaga oddania dłu­
gów następnym pokoleniom, o Ile można także (z nadL 
datkiem. To ostatnie, czyli umiejętność ) omnażar ą 
dotychczasowego majątku umysłowego bodaj o gro­
sze jalfle wdowie, stanowi} jeden z celów nauczania.

W jalq sposób cel ten osiągnąć? W  oupowiedzi 
należałoby może uciec się do porównania z postę­
powaniem pizy powiększaniu tmajątku materjałnegc1. 
Jak ntianowlkije postępuje człowiek dzielny, który 
Odziedziczył tald majątek, i chce pracować dalei ? Czy 
odrzuca pieniądze, nie ©ncąc. się zapożyczać od ‘n-

IR LWOWSKI z dnia 6. sierpnia 1920. Nr. 191. 3

WszystKo rfla frontu.
Związek strzelecki oddział żeński we Lwowie
formuje oddziały bojowe kobiece. Zgłoszenia przyj­
muje się w lokalu „Związku Strzeleckiego** ul. 
Ossolińskich I. 14, II. p. w godzinach od 9 do 12 
rano i od 16 do 20 popoł.

POa rzezi a^mji ochotnicze]
złożyli: p. Leon Twarecki 500 mk., p. Marja 
Ederowa, wl. dóbr 10.000 mk., urzędnicy wydzia 
lu rachunkowego poczty 533 mk. Za dary w imie­
niu armji ochotniczej "najserdeczniejsze podzięko­
wanie. — Lamezan Salins. gen. por.

i

Zbiórka na staeje pooiiKOwe.
W  czwartek dnia 5. bm. odbędzie się zbiórka 

uliczna na stacje posiłkowa. Panie chcąca wziąć 
udział w zbiórce, zechcą się zgłosić po puszki i 
legitymacje w  środę dnia 4. brn. o godz. 4— 7 
wiecz. Związek apeluje do ofiarności Pań, które 
podejmuje się ciężkiej pracy zoierania funduszów 
na prowadzenie instytucji Związku, by i tym ra« 
zem ochotnie stanęły na apel.

2 Żywca.
Pod przewodnictwem radcy namiestnictwa i 

kierownika starostwa w Żywcu p. Czesława Żul- 
kiewicza ukonstytuował się 29. lipcr br. komitet 
obrony państwa.

W  myśl odezwy Naczelnika Państwa i rady 
obrony państwa rozi inął komitet sw.* działalność 
na cały powiat, wprowadzając w program swej 
pracy, urządzanie wieców publicznych i zebrań 
w celu uświadamiania ludności o obowiązkach i 
zadaniach ciążącej na mej w  obecnej chwili, w ce* 
lu propagandy za wstępowaniem w szeregi armji 
ochotniczej, zbiórki broni, pieniędzy, kosztowności 
i datków w naturze na cele armji ocnotniczej oraz 
w  celu propagandy za pożyczką „ Odrodzenia".

Hasło rzucone przez tenże komitet wydaje już 
owoce, albowiem po dzień 31. lipca br. efiary pie­
niężne wynoszą już 30.000 mkp.

Powiatowy komitet obrony pańsiwa w Bóbrce

chcąc przyjść z doraźną pomocą iąk ochotnikom 
wstępującym do polskiej armji ochotniczej, jak też 
ich pezostałym rodzinom uchwalił:

1. Każdemu ochotnikowi wstępującemu w 
szeregi polskiej armj* ochotniczej wypłacić w dniu 
odejścia kwotę 200' mkp.

2. Wyjednać rodzinom ocnotników zasiłek 
wojskowy

3. Udzielić biednym rodzinom ochotników 
wsparć w naturze t. j. w zbożu, ziemniakach, 
opaie i t. d.

pych1, a (chcąc |być zupełni* eatnioiazIe*nyir ? Bynajmniej 
gdyż czołwipic rozumny. Wie, że samodzielność swą 
może okazać w jjnmy znpefiile sposób, obracając pie- 
niąożml tak, ażeby on sam I (ego otoczenie jak naj­
większą wyniosło z tego korzyść. leżeli zaś sprawa 
bierze obrót ujemny, to nie winien temu przekazany 
majątek, lecz ten, który nie umie z niego Korzystać, 

Otóż myślę, że analogicznym majątkiem jest tak­
że książka szkolna. Jeżeli t. zw. nauczanie książko­
we daje ruzuluaty ujemne, stwarzając niedostateczną 
tilość lułfz* maoryiHh i' (myblą iych samodzielnie, to —  
powtarzam — może nie ona temu jest winna. Nau­
czanie, to rzecz pfezmiernie trućEna 1 nie dająca się 
ująć w jakąś krótlfą i zwięzłą definicję. Nauczycie)! 
Imusi posiadać zdolność (zrozumienia bardzo w1 .ni 
czynników, wpływających na umysł iego ucznte zdól' 
r.ość uchwycenia tysiącznych (nici, których n:osłycha-i 
nie skomplikowany splot stanowi życie umysłowo 
tego ostatniego. Jedne są pożyteczne, innie szkodli­
we, a prząśł (dalej i rozwijać pierwsze, przecina: 
zaś i niweczyć drugie — oto zadanie n a u c z y <  
Rozpatrzyć się w rym splocie umysłowym ucznia, 
Uchwycić I frajnfe ocenić składniki jego oraz umki) 
jętnje obracać je ku największemu jego pożytkowi, 
oto cel nauczania. Zaś książkę srfooluą, jalto skry­
stalizowana proca ludzka, |tnoże przy tern nierzadm* 
być dzielną pompentozką (trzeba tylkr umieć korzy-; 
stać z jej e c«niocy. zarówno gdy posługuje się nią 
nauczyciel, jak I uczeń.

R. fttńiircwicsDorra.
—  -o-----
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Wstępujcie do szeregów armji ochotniczej!
4. Udzielać bezpłatnie porad prawnych inter­

wencji u władz i wszelkiej pomocy.
5. Uwzględniać rodziny ochotników w pierw­

szym rzędzie przy rozdziale artykułów zapotrze­
bowania, nasion i t. p.

6. Zaopiekować się jak najgoręcej osobami 
ochotników po skończonej wojnie, czy to zapt* 
wniając byt niezdolnym ao pracy i rodzinom, czy 
to pomagając w nabyciu ziemi iub uzyskaniu 
pracy.

Podziękowanie. 2-gi szwadron ni. Dyonu 
rotm. Krynickiego przy detaohement rotm. Abra­
hama odcnodząc na tront poczuwa się ao miłego 
obowiązku złożenia najserdeczniejszycn wyrazów 
podziękowania tym wszystkim, którzy okazali tyle 
Zainteresowania i pospieszyli z pomocą odchodzą­
cym w pole żołnierzom, w  szczególności zaś : 
Czerwonemu Krzyżowi, jego prezydentowi hr. Ko- 
ziebrodzkiemu, Białemu Krzyżowi, za urządzenie 
kantyny i pozefehanie żołnierzy, Związkowi „Wszyst­
ko dla frontu Ochotniczemu Komitetowi wojsko­
we - przemysłowemu, p. Chomickiej za wyszycie 
proporca, ob. Stefanowi Wierusz-Numojowakiemu 
i oh. WalichieWiczoWi ja  szczodre dary, lirmie Mi- 
kolascti i Sp., p. Strzałkowskiej za pożegnanie i 
tym, wszystkim, którzy szczerem sercem dopomo 
gii ofiarną pracą naszemu ochotniczemu żołnierzowi 
du wdwjśGia w  ?ole. Ditłrish rotm., mp.

 O——•

fflapuTOierrzha flota polska.
W  Poznaniu rozlepiono afisze z wezwaniem 

do składek na utworzenie napowietrznej floty 
polskiej.

Słraż nad warszawskiemi mostami 
ha TOifile

W  Warszawie We wtorek wieczorem wiośla­
rze tamtejsi rozpoczęli podjęcie straży nad mosta­
mi ra Wiśle. Straż Składa się z 800 uzbrojonych 
członków warsz. towarz. wioślarskiego-.

ZAOPATRZENIE WDÓLS I SIERÓT PO WOJSKO- 
WYCH

WARSZAWA. (Pat.). Rada ministrów ca ostat-i 
niem posiedzeniu
; przyjęła między innymi (projekt ustawy, zmienia­
jącej ustawę z 27 maja 1919 o tymćzasowem zaopa­
trzeniu wdów i sierót po wojskowych armjl polskiej;

uchwaliła na zasadzie ustawy z dnia 4 in&rca 1920 
o rejestracji i zabezpieczeniu majątków iuemie(ckidh| 
iDz. u. Rżpltej p. Nr. 257, poz 153) zwolnić od obo­
wiązku zgłaszinia do rejestracji majątki prawa 1 im 
tóresa, znajdująca się na obszarze Rzetezypospoirte/ 
potsiriei, a należące ao obywateli rzeszy niemjeJdej. 
pochodzących z górnośląskjego terenu plebiscytowe­
go 1 do Spółek, towarzystw i stowar.-yszeń^ zarzą­
dzanych lub kontrolowanych przez tychże obywatel, 
tudzież, jeżeli sfedżiba ich znajduje się na górnoślą- 
słOUn terenie ipttebG&cytowytn do czasu przeprowadzek 
nja plebiscytu S istnienia państwowej przynależno^ 
ści terertu plebiscytowego;

przyjęto projekt rozporządzenia o tnajsirach woj­
skowych i podoficerach, oraz

załatwiła szereg spraw, związanych z chwilą bie­
żącą,

NIE HA WIADOMOŚCI O POPYCIE KOMISARZA 
ANTONIEGO MINKIEWICZA

WARSZAWA. tW. P.). W  kilku pfcmach war­
szawskich 1 prowincjonalnych została podana wia-fc 
dto-ność o rzekomym pobycie komisarza naczelnego 
siem Wołynia 1 frontu P,-dolskiego Antoniego MinAk-J 
wic-a w Odynl.

Wiadomość powyższa jest mylną, ponieważ o lu­
zach 1 ontfsarza naczebiego, wziętego oo niewoli pod 
Czernym Ostro wiem, zarząd cywilny żadnych wiadc- 
moAd nie posiada, a w Gdyni bawi rodzina brata kc- 
pożsarza nar?-.Ir.ego p. .Wacława Mi oksew cza.

Minister spraw rcewn. na froneie.
Siedlce. (P3t) Do głównej kwatery sżtabu 

północno-wschodniego przybył wczoraj popołudriu 
minister spraw wewnętrznych beopold Skulski. 
Po krótkich naradach udał się pan minister daicj 
ku frcntotvi, dla zbadania i uregulowania na miej­
scu stosunków między władzami cywilnemi a woj- 
skoweini.

TOaleeziiOśtf, sRaułów.
Siedlce. (Pat) Oddział skautów, który razem 

z naszemi wojskami opuścił Mińsk Litewsai, od­
znaczył się w ostatnich dniach chlubnie, walcząc 
w 30 b.gnetów przeciwkc znacznej przewadze 
wojsk nieprzyjacielskich, forsujących przeprawę 
pod Midnikiem, W momencie, chwilowego zamię* 
szaniat skauci, rozsypani w  tyraljerę, zdołali do­
biec do linji okopów i celnym ogniem, nie bacząc 
na gwałtowny ogień nieprzyjacielski, nietylko dali 
pierwszy odpór wrogowi, ale przykładom swoim 
poatkZymywali ducha wśród walczących oddziałów.

jeszcze w sprawie Cieszyńskiej.
Wyjaśnienie min. Grabskiego

Warszawa. (PAT). Minister skarbu p. Wł. 
Grabski nadsyła nam następujące sprostowania: 
Doszło do mej wiadomości, jakoby powstała wersja, 
iż w Spaa miałem się zgodzić na linje podziału 
Śląska Cieszyńskiego taką, jaka obecnie została 
przez radę ambasadorów ustanowiona. Muszę ka­
tegorycznie zaprzeczyć tej zupełnie be.-DOdstawnuj 
Wersji. W  Spaa o żadnej lmji ani ze mną ani 
z innymi Polakami nie było mowy. Linja obecnie 
przyjęta, nigdy zgody mojej ani żadnego innego 
Polaka nie uzyskała. Ani Czesi ani aljanci z Po­
lakami w  Spaa o linji podzmłu nie mówili. Zaga­
dnienia polsko-czeskie były postawione na zupełnie 
innym gruncie. Wobec ka.egoiyr*riego stanowiska 
reprezentantów Ks. Cieszyńskiego, ażeby me do­
puścić do plebiscytu w czasie i w sposób Drzygo- 
towany przez komisję aljancką, pozostawała jedy 
nie droga arbitrażu. Układ, podpisany przezemnie, 
odnosił się jedynie do punktu arbjtraźu i do za­
przestania natychmiastowego wszelkicn wzajemnych 
represyj. Obrona stanowisk*, pwlskiogo przed radą 
ambasadorów powierzoną żostila przezemnie p. 
Ignacemu Paderewskiemu, przy współudziale dele­
gacji rady narodowej cieszyńskiej. Podp. minister 
skarbu Wł. Grabski.

f.

Przed plebiscytem.
ByłOm. (PA T .) Międzysojusznicza Komisja rzą­

dząca dia G. Siąskft ogłaijza rozporządzenie, mocą 
którego począwszy od 11 Sierpnie, każdy urzędnik 
lub funkćibnarjusz pracujący w  Górnośląskim u- 
rzędzie publicznym, gdy otrzyma zezwolenie J.a 
zwolnienie z urzędu, będzie musiał opuścić obszar 
G. Śląska, o ile o tem nie postanowi Inaczej ko­
misja międzysojusznicza.

Prasa niemiecka podnosi z tego powodu alarm

KIEDY BĘU2DS UkOŃCz ON* p lEbISCYT
GDAŃSK, (Pat.). Lloyd Georga miał — Wedle pism 

niemieckich — oświadczyć w Izbie gmin, że "ęodzk- 
wać się należy, iż plebiscyt na Górnym Śląsku będzie 
ukończony około Bożego Narodzenia.

TO sprawie przejścia oddziałów aa- 
seyeb na łttytorjum Prus wscfioóti.

Wafśfcfitna. (Pat). Wobec podanych w  prasie 
nieścisłych wiadomości o przejściu oddziałów wojsk 
polśkich na terytorjum plebiscytowe Prus wschod­
nich, ministerstwo spraw zagranicznych na ped* 
stawie infortaacyj otrzymanych z konsulatu w Ol­
sztynie komunikuje, że w  suład tego oddziału 
Wchodzą głównie graniczna straż i poncja z Su­
wa łek, Sejn i Augustowa, z komisarzem Wacła­
wem Dąbrowskim na czele oraz 50 oficerami po­
licji z rodzinami, Razfcm z nimi prżćszjdł granicę 
niewielki oddział Wojska, który Utraci! łączność z 
armją walczącą na ironcie. Wśzyscy oni interno­
wani zostali w Arys na terytorjum plebiscytowem.

Konsulat generalny polski w  Olsztynie roztoczy 
nad internowanym1' opiekę i wypłaca im ze swo' 
ich funduszów zapomogi.

GEN LATlNlK GUBERNATOREM WOJENNYM WAR­
SZAWY

W ARSZAW A (Pat.). Generał Latinik został nr -  
rowany gubernatorem wojennym m. stoł. Warszawy. 
Będą ogłoszone przepisy normujące władzę gen Le* 
tinflra.

W  SPRAWIE ZABURZDN ANTYPOLSKICH 
W  g d a n s iu .

GDAŃSK. (Pat.). Generalny komisarz Rzczpłtej 
polskiej p. Bląsladedkl |interwenjcwał wczoraj ercer-f 
glcznfe w zarządzie 'koalicyjnym w Gdańsku z ;k - 
wodti za ść  pntyipolskich1, których widownią był Gdańsk 
we czwartek ub:. tygodnia P. Bfesiadedki domagał 
dię ensigfazmie zapewnienia ludności poliakiej praw 
zastrzeżonych jej przez traktat wersalski oraz umożli­
wieni«: swobodnego funLcjonowania tu urzęatm pol­
skim.

. POSEŁ POLSKI U PAPIEŻA
RZYM. (Pat.). Havas. Papież przyjąi na posłucha­

niu niosła polskiego K-owaickł>g'o.
PARYŻ. (Fat.), HaVas. “lntrffisigieant‘‘ doWladtJj' 

się z Rzymu, fi po udzieleniu audjencji posłowi p; • 
skismu, papież polecił przedstawicielom swoim p-rzy 
rządach zagranicznych we'ść w  ścisk, porozumienie! 
z tvmt rządami, peteir zbadania środków ocalenia 
Pokki.

japonja  w y s y ł a  p r z e d s t a w ic ie l a  
do  po lsk i

TOKJO. (Pat.). Havas. Rząd japońską postanowił 
wysłać do Waiszawy i Aten ministrów upełnomoc­
nionych.

fiampanja przeciw Rattremu.
DytOm. (Pa T .) Prasę niemiecka w Berlinie i 

Wrocławiu a za nią górńośląska rozpoczęła od 
pewnego czasu kampanję przeciw nuncjuszowi 
Rattfemu, podejrzywajac go o symnatje dla Pola­
ków. Artykuły pism nieinieakich w tej sprawie 
dowodzą, że akcja ta organizowana jest celowo 
i nie bez wiedzy rządu berlińskiego.

Fotf jakimi warunkami TOtaehy uznaią 
sowiety,

Bonóyn. (PAT.) „Daily Tel." donosi, że po 
konferencji w Spaa Lloyd George wyraził życzenie 
konferowania ,Ł Giołittim głównie w  sprawie rosyj­
skiej. Rząd wioski jest podobno skłonny uznać 
rząd sowiecki, o ileby tylko rząd sowiecki postaw ił 
Poiśce rożsądne w»arunki pokojowe oraz zgudził 
sie uznać wszystkie LObowh.zania dawnego rządu 
carskiego

A jednak chcą si^ porozumieć
Berlin (Pat) Przedstawiciel rządu niemieckie­

go ftopp pojecha' do Moskwy. Wyjazd ter ma 
mieć na celu rozpoczęcie specjalnych rokowań mię­
dzy rządem sowieckim a niemieckim w sprawia 
ściślejszego związku między Niemcami a Rosją.

Przyjaciele bolszewików.
Nar 6<V (Pat) Radio. Główny wydział wyko­

nawczy kolejarzy saskicn posmnowił jednogłośnie, 
że transporty wojsk, amunicji wszelkiego materja- 
łu wojennego mają być pixt*z kolejarzy wstrzy­
mywane. W tym ctdu ma być utworzona komisju 
nadzorcze dia Wykonywaniem kontroli nad wszel­
kim przewożonym tmterjałem.

NAWET CZESCY MINISTROWIE NIE CUCH PAK­
TOWAĆ Z RENEGATEM

PRAGA. (Pj t.). "Geska Demokraoe“ zamjeszc-.a 
szcziegów niefortunnej akcji (delegata Kożdobla w 
Pradżc, który otrzymał swe^o c; asu zawiadomieni-! 
z miiiistecstwa spraw zagranicznych, ze dr. Benesz 
iragni: z nim łtonfenować i ząpras^a gp na Jęonlcn
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reocję. Również f lajfeteter Svehla zaproś Kóżdónia 
taa konferencję, który wr&z ze swoimi towarzyszami 
przybył Jftotrifc na oznaczony azień do Pragi celem 
odbyci i narad z mfHstramł. ‘Koidor.ijiwcy czekał! 
w pokoju (ministra pd godzi 19 dó 1. O godc. 1 fcpwiaóh 
czyi im służący ' mińtsterjalny, że miri|;ter znajduje 
się w swoim pokoju. Kiedy Kcidoniowey weszli do 
pokoju ministerialnego, uk&«ło fńę, żfc nuiiŁStra już 
ide było.

s ł o w a c z y z n a  n a  w u l k a n ie

PRAGA. (Pat.). W  najbliższym czaple zostaną c- 
glos.rorre sądy doraźne na cafe) Słowaczyźple.

P r z e c iw k o  p o b o r o w i w o js R u w e m u  
w  C z e c h a c h .

Praga. (Pat) Jak donoszą dzienniki cęeskiŁ 
w dalszym ciągu trwają demonstracje Niemców 
i Czechów socjalistów przeciwko poborowi woj­
skowemu. „ Bohemia" donosi z Cieplic, że przy­
szło tam ao rozrurnów socjalistycznej młodzieży 
przeciwko poborowi. W  pochodzie niesiono tablice 
z napisami: Precz z militaryzmem, niech żyje czer­
wona armja. Na rynku w Cieplicach odbyło się 
zgromadzenie ludowe, na którera mówcy przema­
wiali przeciwko militaryzmowi. Przyszło do gwał­
townej bojki, a nawet do rozlewu krwi.

O TRANSPORTOWANIE PRZEZ NIEMCY AMUNICJI 
DLA POLSKI.

WIEDEŃ. (Pat.). B. K. z Berlina: Na p^ftdzenfa 
parlamentu zapytał loaeł ar. uręy»cheici (pnrtja niezst  ̂
wisłych) czy prawdą jest, jakoby przez Niemcy wysy­
łano transporty a nr u n ic  j l  d o P o fs k  1. Mówca 
w dalszym ciągu wywodów rattiŁCzyu i i  Niemcy nie 
myślą być barjerą kapitalizmu przeciwko toiszewlKn -i 
wi, ani też żandarmem Europy. W  Odpowiedź! mV 
nister Slmoras ośiafocfezyi, że Niemcy zachowują jak 
najściśfejtzą neutralność. RbbotnMśHi transportowym1 
jest mlniiter wdzięczny za icb wsyółdzfeła.iie. T̂icj-J 
rozważny kruk jaoić w  syłu&cji obecnej doprowadzić 
w następstwie do nowej wojny. Uważałbym — mówił 
dalej Sjmons — za pożałowania godne, gdyby koali­
cja usiłowała Uregulować kwfcstję wschodnią bez u- 
«M"iłu NSstrBec. Z rządem sowieckim wejdą tylko 
wtedy w rofeowmja, jeżeli będę miał przekonanie ie 
układy d-idxą się przeforsować nawet wbrew koalt, 
cj'ł. Przedewszystkiem nie chcemy, aby nas użyto dla 
Ligi narodów jako pachołków wojjnnycn.

POŁĄCZENIE RADIOTELEGRAFICZNE
MIEDZY BERLINEM A MADRYTEM

NALPEN. Radjo. (Pat.). Praca luenuecka donosi, 
że niedawno udało się uzyskać radjo telegraficzne po­
łączenie pomiędzy Borllnem a Madrytem, t. zn. na 
©uległość 1.800 km. Prowadzone między obu temf 
stacjami rozmowy mogły być słyszane łi i te w Snu rh 
r  f  jscowościach.

W najbliższym czasie przeprowadzone zostaną 
próby rozmowy telefonicznej bez drutu między stacją 
radiotelegraficzną w Nauen a amerykańską stacją rzą­
dową w Annaipojls koło Waszyngtonu. Przeprowa- 
dzeni; rozmów między Berlinem a Madrytem. jest no­
wym “ kordem w dziedzinie radiotelegraficznej, prz-a- 
wyższijącym osiami angfefekl rekord rozmowy n* 
1“90 km. odległości.

W  SAKSONJl USIŁOWANO PRZE PRO W At/Eh' ZA­
MACH STANU

W IEDEŃ. (Pat.). B. K. z Drezna: Kanclerz rze­
szy oświadczył w {sprawie zajść w  Zittau, że utwc- 
rzył się tam osobny wj dział wykonawczy I jako 
najwyższy organ, podjął waSkę przeciwko prawowitym 
władzom. Obcołcraąowuy usiłowali {p r z ep row adz ić?  
spiartakistyczny z a m a c h  stanu .  Grupa l turystycz­
na dopuszczała się gwałtów, w  czas5"  których zło­
żono z urzędu 88 urzędników państwowych.

ZJAZD PREMJE8ÓW WŁOSKIEGO, ANGIELSKIE*
00 I FRANCUSKIEGO.

R7YM. Havas. (Pat). Wedle informacji prasy tu­
tejszej w krótkim czasie sfp<ofka się prezes ministrów 
Eiollttl z Lloydiem G. orgiem w szwaj,carjl, a z MMłe1- 
randam w Sabaw%

Jłfll SON WYŚLE DELEGATA NA KONFFRENCJĘ 
LONDYŃSKĄ.

L.ONDYN. Havas. (Pat.). f,TjUtes“  dowiaduje się 
z Waszyngtonu, jakoby prezydent Wilson zgodnie 
*  życzę n im  Francji (postanowił wysłać na konleren-

eję londyńską upełnomocnionego delegata Stanów 
Zjednoczonych.

t r a *:t a t  p o k o j o w y  z  TURCJĄ.
PARYŻ. (Pat.). Havas. Traktat pokojowy z Tur­

cją będtie podpisany we czwartek 5. bm.

OflECY POD KONSTANTYNOPOLEM.
NAUEN. (Pat.). Akcia grecka przeciw Konstanty­

nopolowi rozwija łSę padał bardzo pomyślnie. Grecy 
doszli do łmjl CzataMży i znajdują się w odległości 
około 60 km. od Konstamyncpdia

NAWET PRZYJACIOŁOM NIE WIERZĄ
PARYŻ. (Pat.). Havais. Rząd rosyjski wydalił z 

granic Rosji socjalistę francuskiego deputowanego 
Laionta. Trocki zarzuca Lafontowi żt był w stosun­
kach z wojskową (misją francuską w Wai szawfe i 
dostarczał rząduwi sowieekwmu fałszywych infor­
macji. Wo&ec tego Lafont powinien być uważany za 
jednego z najgorszych wrogów' Rosji I powrnien bytf 
wydalony z jej granic wraz z żoną.

BOLSZEWICY SPRZEAJĄ CARSKIE KLEJNOTY.
POLDHU. (Pat.). Donoszą, że agenci bolszewiccy 

prsettiycają rosyjskie klejnoty feorcnne, żądając za 
nie oiibzyrrućh Sum. Kupcy drogich kamień* ostrze­
gają przjd zakupywanie a/tych prawdopodobnie fałszo­
wanych kbjuuiów.

Roziuch}? w likndji.
Połdfiu. Radio (Pat). Z  Kork donoszą: Wczo-

wieciorem i w nocy przyszło do rozruchów 
przy użyciu ognia karabinowego i karaoinów ma­
szynowych. Między Dublinem a zachodnią Itiandją 
puszczono w  ruch poc;ągi pancerne. Które jednak 
zostały później zatrzymane i zabrane.

*
KONGRES SOCJALISTYCZNY w  GEausWIE

GENEV7A. (Pat.). Hawas. Kongres socjalistyczny 
obradował na I wnioskfńn w  sprawie rozbrojenia oraz 
1 Igi narodów.

Delegat szwedżki Engberg wyraził przekonanie,, 
iż szersza krytyka traktatu wersalskiego jest nieuzc-j 
teadńtona, albow^m m&itaryzm obecnie znacznie jest 
słabszy niż w r. 1914, Liga narodów' zaś jest dowodem 
znacznego postępu w stosunkach międzynarodowych. 
Delegat holenderski przedłożył wniosek; by państwa 
zwyciężone były niezwłocznie dÓTtiszc.ror e do uczcs'- 
nictwa w Lidze narodów. Na posiedzeniu przedstbwi-' 
dęli mnyijwaośe! pow przewodrjctweiii dlelegata nie-; 
irfrokfegó Sachsa wszczęto rozprawy nad przedło­
żonym pracz dlelegata wnglelsklegu projektem etnlę-i 
dzynarodowtenla kopalń. Referent dc maga! się skupu 
kopalń przez rządy i admpjsbrowarna kopalniami z 
uwzględHieniem potrzeb narodów.

7. Buczacza.
{KorrspoŁćter.Ti, własna “Rur,era Lwów AA go“).

BBczatu” w sjeĄmlu. 
Smutny obrai przedstawi; dziś nasze miasto, o p -  

gfś ruchliwe. Ruiny domów, dzieło zniszczenia wojny 
austriacko rosyjskiej, sterczą złowrogo had1 szunuąct- 
mi brzegami Strypy, w mieście pusika, życie polskie 
niemal zupełnie zasnęło. Zdawało się, że przebrzmią 
juz wkróioa su m y  bojowe i dźwignąć Kię będzie 
mógł stary gród1 z ruin, tymczasem przyszła nowa 
klc;|ka. Z chwilą zbllżaujsa się frontu bolszewickiego 
w  nieście powstała panika. Cała ni i mat inteligencja 
yolska opuściła miasto, pozostali jena żydzi j Rus bis 
a poczęły natomiast zjeżdżać jednostk: znane ze swej 
ti&aftłności W *Tżądzfe“ ukraińskim w czasie listero 
padowej inwazji. Władze państwowe miasta przerŁ-i 
dziły też bardzo swoje szeregi. Zdawani się że miasto 
padnie pastwą pfZygc Jhycti rządów, które nie wróżyły 
niczego dobrego. Na szczęście sytuacja wkrótce się1 
amóenlfa I sfer rządów dzierży władza polska, która 
jednak ma WieSctó trudności do pokonania.
1' W, gminach powiatu buczackiego chłop ruśfc ug­
ną się pod ciężarem, jakie spaaiy na niego wskuted 
zbiiżenla się frontu wojennego, nie mowrąc już o 
obszarach dworskjch I ludności polskiej. Władze pol-i 
ski» stają jnergljcz.ile w obronie jrokrzywdżonych, n*.i 
zawsze jednak z pożądanym skutkiem. Zaznaczyć 
trzeba, że ludność {powiatu ruslńslu odnosi się do 
władz polskich z zaufaniem, widząc w iiióh swoją 
prawdziwą ochronę. Walczą też władze polskie z

wielkim nfeebstefeiem aprowizacyjnym. Z  gmin 
wiatu trudbo nabyć p’odów rolnych I Innych artyku­
łów codziennego użytku, kto Inny bowiem zużytko-t 
wu;e tc, zdobywając w  sposób, Budzący silne roz­
goryczenie.

Wiadomo już z komuniKatów wojennych, że rront 
zbliżony do naszego miasta, strzeżony jest przez weró 
ska armji sprzymierzonej. Często też z tej okazji v/I-> 
dżitny rozmaitych wysolcich dygnitarzy wojskowy cli 
ukraińskich, jak np. gen. Pawienko I hm1.

W  dniu 2. sierpnia zjechai do nas generabiy dro 
legat rządu dr Gałecki. Wizyta naczelimfka admic1-, 
stracji krajowej była bardzc wskazaną w tej właśnie 
porze, mógł się bowlun dr. Gałecki przekonać usoi 
biścfe o w^iłu rzeczach, które tiależaio bezzwłocznie 
usunąć, a do których Usunięcia władze miejscowe p j -  
pkie nie zawpze mtały odpowiednią siłę. Konferencja 
z władzami polisklemi foduyła się najpierw w gmachu 
starostwa, gdzts klerowni& srarostwa raaca Gawroń-i 
siki, wiceburmistrz, ksiądz ^ komendanci władz w-?;-, 
sitowych i poiipjl państwowej udzielili mu obszeri 
nych informacji.

Następnie udał się dr. Gałecki do kwatery gen 
Fawfeilki, gdzie w towarzystwie oficera łącznikowego 
pułb. Osiitoiowtókiego, omawiał iziipne mu już rozmaite 
sprawy, przeważnie związane z uregulowaniem sio-1 
suńku komend ukraińskich do władz polsidi.

Krótki pobyt generalnego (delegata Pządu w n«- 
saui’ mieście spraweiiai faiezawodhie polepszenia storo 
sunkow i uspioiKcjenie znękanej ludności Niektórzy 
urzędnicy powracają już na skutek polecenia dr. G. -  
łąckiego do Buczacza, obejmując urzędowanie, c-f 
puszczone w Czasie pawiki.

Sytuacja bojowa.
(Od naszego wojskowego referenta).

(v) Wedle dzisiejszego ^komunikatu sztabu gen, sj-: 
tuacja poJobra jak przed paru dniami.

Na północy sytuacja wojsk naszych pogorszyła się 
Narew zostaia opanowaną. Walki rozgrywają się pod 
Ostrowem, położenym nad Bugiem; 80 km. na pół­
nocny wschód od Warszawy

Warszawę osłania jeszcze Ifnja Bugu, który płynie 
tu na północ od Warszawy w kierunki od wschodlu 
ne zadiód. Zajęcie Kolna na północ od1 Ostrołęki rt 
trudnif sytuacja pod Łomżą, zresztą bez większego 
znaczenia.

W  iejonie Brześcia I pe pełudnit toczą sił? waitef 
o tę raekę, którą nieprzyjaciel na tych odclnkićh w 
poru punktaću zdołał cliv.'iłowo sfursuwać.

WskutelC op'arcia się walk od Ostrowca do Brr.J) 
ście o Mnję Bugu nastąpi zapewne korrektuta frontu 
na południe od Brześcia.

Między Brześciem a Łuckfem, jako linje oporu mo­
gą być brane W rachubę prócz Stochodu dopływy P“y. 
pca' na zachód od Sto chodu, jak Turyja I Inne. Mocne 
oparcia dbfenzywne dać może jednak dopiero Bug; co 
pociągnęłoby za eebą opaożniynie Kowla, WioćLzlmfe. 
rza wołyńskiego I Łu4ca, oraz przesunięć frontu pod 
Lublin (bug od Lublina 80 km. na wschód) _

Natomiast sytuacja w GaJkiji ysćłi-odniej poprą-, 
wiła się radykalnie. FnBft od Lwowa odsunął się 
o 80 km. przeciętnie i uzyskał bardziej prostą 1‘nję. 
Na razie nie 'tns mowy o uparciu frontu w Galicj1 o 
linję Bugu. Osiągnięcie ilisiji Seretu w okolicach Tar- 
» opola zmusi bolszewików na rołudnlu do opuszczani; 
rejonu między Stryaą a Seretem. Pogłoski o zajęciu 
Buczecza okażą się srrpewne n euzar.adnlonemi

V ' Stsaiisławowle rozeszły (Się wczoraj pogłoski 
o zajęciu Czortkowa.

ZbiórSla zlata.
Mcjatywi wr^szła ze Lwowa, jak tyle innych. 

'Wyszła z miasta, (które dzierży rekord pod1 względem 
cyfry oehojiztców kt^e z pewnością I uu-iałem) 
swoim w pożyczce rdrodzenfa zajmuje przodujące 
(miejsoe. .Organizacji, któia ten uomysł pw'jęla na­
leży się uznanie bez względu na jej charakter poli­
tyczny. “Narodowa Organizacja Kobiet" we Lwomfc; 
zawarła z rtiiństors^wem pkarbu układ, r»a mocy któ­
rego uzyskała upowazmenk do zbuerank szlacheroydi 
limszców z teru. zastrzeżeniem, że one mają służyć 
jako podkład waluty polskiej. Ministerstwo ponosi 
koszta zbiórki, iflje Kasy pożyczkowej są zobori"-: 
zahe wziąć aebl-uuc (zapasy w przacnowajtle, poli­
cja państwowa ma nakaz putnagać w  akcji f udzie­
lać ochnonj komitetów' i  zdxra*vvm zappscom które.
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nawiet w razie potrzeby nfe mają być sprzedane^ lecz 
najwyżej przez skarb państwa zaistanowione. Do dnia 
31 'ipca b. r. zebrano we Lwowie 1.0339 kg. złota 
i 115.686 kg. srebra. Prawie wszystko to już zło­
żono w bezpiecznym, depozycie na zachodzie. Zbiór-t 
ka postępuje raźno inaprzćd, inne miasta, szczegóły 
nie małopolskie, wstępują w ślady Lwowa. Trzeba 
żelazo kuć, póki gorące. Patrjotyczny nastrój obecn ;j 
chwili może państwa naszemu dać doniosłe impuli­
sy na przyszłość. Wydatne oparcie waluty o kruszec 
byłob- niewątpliwie faktem pierwszorzędnej Wag*.

Na zakończenie kilka uwag pod adresem pań któ­
re zbiórkę prowadzę: 1) umowę, zawartą z minister-, 
stwe.n skarbu, należałoby podać do wiadomość? ogó­
łu; 2) zbiórkę należy odbywać w lokalu mniej ukiy- 
tym, może nawet w kjlku lokalach, I to przez cały 
dzień; 3) zbiórkę należy lepiej reklamować.

K. z .

Od Wydawnictwa.
Prosimy o r y c h ł e  odnowienie 

p r z e d p ł a t y  w celu uniknięcia 
przerwy w przesyłce „Kurjera Lwow­
skiego".

Kronika.
KŻLENfflRZYK.

Dziś r z . k a j NMP. Śnieżnej, Afry P. ; gr. kat- Trofy- 
ma. Jutro rz. kat. Przem. Pańskie; gr- kat. Borysa i Hliba. 
Wschód slonca 4 '36, zachód 1 39.

W e  L a o s s i s .
— SWtĘTO ŻOŁNIERSKIE Ze sfer wojskowych 

donoszą, że 7 powodu poważnej sytuacji święto żoł­
nierskie obchodzone będzte cicho i bez jakiejkolwiek.' 
parady.

Święto rozpocznie się w czwartek 5 odczytami 
referentów oświatowych po oddziałach o znaczeniu 
G-go 'Sierpnia, w połączeniu z koszarowymi koncer-t 
tanii muzyk wojskowych I wieczorkami w mi ijfagr; 
wych szpitalach. O g. 7 wieczór tegoż dnia od­
będą się równocześnie trzy przedstawienia dla żołd 
nierzy: w fali “Gwiazdy'?1 (ul. FrancLzkańska) o-* 
diegra teatr żołnierski D. O. Genu 5 strof krwawej 
pieśni Wiśniewskiego p. t. “Leci liśce z 'drzewa‘f ; 
w sali “Colbssijurrt"1 wieczór w wykonaniu artystów1 
sceny lwowskiej;'w sali teatru miejskiego takiż wie­
czór, na Ictóry złoży się część koncertowa, dekla­
macje i 1 akt z “Kościuszki pod Racławicami1'. Miej- 
eca w teatrze przeznaczone są w 2/3 dla żołnierzy, 
w 1/3 dla ich rodzin. D’a nie-żołnierzy ceny drama-/ 
tu. Loże zarezerwowane dla władz, instytucji I zrze-, 
szeń społecznych, po które należy się zgłaszać w 
referacie -oświat. kmdy jn. I pl. przy ul. Wałowej 
I. p. między g. 11— 12

•Ponadto odbędą się w porze wieczornej gratisowe 
przedstawienia w k^iote a trach lwowskich, w myśl 
uchwały “Związku właścicieli H dzierżawców kin.*

D. 6 sierpnia normalne zajęcie do g. 2; po po­
łudniu czas wełny od' zajęć żołnierskich. O g. 4 
rozpocznie się na bcjjsku Cytadeli kiermasz, poff^ 
czony z igrzyskami .iflŁrowemi, matchem footbalo-- 
wym między drużynami wojskoweml: 40 pi. p. baon 
warfbwn. VI. i IV/2.; koncert muzyki wojskowej, pro­
dukcje chóru i przedstawienie teatraine artystów tea­
tru miejskiego, lotnego kabaretu I t. p'. niespodz‘aa- 
U§ uprzyjemniać będą czas żołnierzom. Na miejscu 
funkcjonować będJe bogato zaopatrzony bufet, urzą­
dzony staraniem komitetów pań, pracujących dla do­
bra żołni.e~za. Wstęp dfe żołnierzy bezpłatny, dla 
sprowadzonych rodzin po 10 mk.

O g. 7 przied itawienlr teatru żołn D. O. Genu 
w teatrze miejskim (“'Leci liście z drzewa11) tylko 
jdla żołnierzy I wprowadzonych rodzin. Bilety ną 
wszytstkie przedstawienia do nabycia u referentów! 
lświat. pizy oddziałach1.

—  Zbiórka na rzecz żołnierza polskiego.
W  piątek 6. Din. z okazji święta narodowego od­
będzie się zbiórka uliczna na rzecz żołnierza pol­
skiego, w  tej formie, że będą sprzedawane odzna­
ki, których cena będzie uwidoczniona: Naddatki 
przyjmowane me będą. Zbiórkę organizuje .Wszyst­
ko dla frontu", któijr prosi swe cstonkiir.* o zgł»-

sz&uie się do sprzedaży znaczków w  czwartek 5. 
bm. godz. 11 — 1 i 5 — 7 wiecz

—  Sprawozdanie kasowe „Wszystko dla 
frontn" zebrało od początku swego istnienia t. j. 
od dnia 7. lipca d® 1. sierpnia br. w  gotówce 
332,971 mk. 34 fen. Z tego wydano: Na stacje
posiłkowe i gospody 98,320 mk., na tworzące się 
oddziały ochotnicze 39,509 mk. 40 f., na oddziały 
frontowe 17,705 mk., na prowianty, mydło, płó­
tno i t. p. 77,178 mk. 94 fen., na propagandę 
(druk odezw) 3,042 mk., m  administrację (mate- 
rjały piśmienne, transporty, opłaty i t. d.) 4,306
mk. 50 f., zapomoga żołnierzowi 200 mk. Razem 
240,261 mk. 84 fen.

— KONFISKATA. “ Hnmfl. Dumka" z 5. bm. zo­
stała skonfiskowana.

— Pożar. W  kancelarji magazynów benzyny 
DOG na dworcu czerniowieckim, wybuchł pożar 
skutkiem lekkomyślnego postępowania zajętych tam 
żołnierzy, którzy spowodowali eksplozję benzyny. 
Winnych pożaru aresztowano. Straż pożarna pod 
komendą zasL naczelnika p. Szpaezyńskiego ogień 
rychło stłumiła.

W Polsce l pff Kmiecie-
—  Zamieszenie „Rzeczypospolitej" i inter­

nowanie Strońsdiego. Z rozporządzenia komisa­
rza rządowego na m. stał. Warszawę, za umie­
szczenie w n-rze 49 wydania wieczornego „Rzecz­
pospolita" wbrew decyzji szefa wydziału II. D.O.G. 
w Warszawie wiadomości w notatce p. t . : „Walka 
o Brześć*4, ujawniającej tajemnice wojskowe, oraz 
za umieszczenie, w n-rze 50 wydania porannego 
z dnia 4 sierpnia br. artykułu p. t.: „Stanowczych 
czynów", potępiającego działalność kierownictwa 
wojskowego, obydwa te numery „Rzeczypospoli­
tej" skonfiskowano, samo wydawnictwo aż do od­
wołania zawieszono, lokal redakcji opieczętowano, 
a p. Stanisława Strońskiego, autora art. p. t . ; „Sta­
nowczych czynów “ na dwa tygodnie internowano.

—  Emerytury (lla dziennikarzy. W  kongre­
sie prowincji Cordoba gubernator wniósł projekt 
emerytur dla dziennikarzy po 25 latach pracy.

—  Pięćdziesięciolecie republiki francuskiej. 
Izba francuska uchwaliła bez debaty na wniosek 
ministra oświaty dwa projekty. Pierwszy odnosi 
się do uroczystości 50-cioietniego istnienia Rzeczy­
pospolitej, które mają się odbyć 11. listopada, aru- 
gi postanawia przeniesienia urny ze sercem Gam- 
betty do Panteonu.

—  Śmierć trojga osób w płomieniach. Na
stacji w Zagórzanach w sali restauracyjnej III kla­
sy nastąpił wybuch uchodzącego z rury gazu ziem­
nego, zapalonego zapewne od papierosa. Wśród 
płomieni zginęła restauralorka W . Lehnertowa wraz 
z 4-letnim synkiem i podurz. Kwaśniak. Przyczy­
nę wypadku bada kom. sąd.-iachowa.

Dyrekcja okręgu skarbowego we Lwowie
zawiadamia P. T. właścicieli trafik, że kierownik 
składowni tytoniu nr. I. p. Merman Adłer złożył 
w Banku hipotecznym na Pożyczkę Odrodzenia 
26.9G0 mp. Po nastaniu stipsunków normalnych 
asygnaty Pożyczki Odrodzenia będą odnośnym 
trafikanfom wydane.

Ślub p. Janiny Buryjówny z p Tadeuszem 
Makowiczem absolwentem Politechniki odDy> się 
29. Iipca 1920 w kościele św. Mikołaja we Lwowie

R ara w a ilta ly .

Podziębowame*
1. Dywizjon Jazćly rotmistrza Augustynowicz- M. O.

A. O. składa serdeczna „Bóg zapłać” I. Amerykańskiemu 
Czerwonemu Krzyżowi za niezbędne żołnierskie przedmioty 
wartości kiikuset tysięcy marek.

2. Związkowi Artystów Scen Polskich (filja Lw ów ) za 
urządzenie przedstawienia na dochód I. Dywizjonu.

3. Pani Mirsklej, Firmie jubilerskiej p. Juljana Dą­
browskiego, p. Zajączkowskiemu. p. Bolesławowi Nieniew- 
skier ... p. lozańskiemu z Sozani - p. Staroście Trzeciako­
wi za przedmioty uzbrojenia,

4. Henrykowi hr. Potockiemu z Wołynia za różne 
przedmioty zaopatrzenia wartości kilkudziesięciu tysięcy 
marek polskich.

5. P. Janowi Madejskiemu włalć. dóbr. za 2 konie.
6. P. Gen. Pi-.traszkiewiczowej za uszycie ochotni­

czych kokard.
7. Ziemianom pow. Krośnieńskiego za 3 konie.
8. P. Stwoóci. Gołaszer, skuttu* włałc. dóbr, za je ­

dnego konia.
SZEF DYONU.

•Słaśeieiele i współpracownic! aptek lwow- 
Lk.ef złożył' 3 sierpnia na cele stacji posiłkowych 
Czerw. Krzyza 40 000 mp. za co prezydjum Czerw. 
Krzyża składa najserdeczniejsze podziękowanie.

— — u----

Utfaśrtienie.
Odnośnie do notatki umieszczonej w  nrze 186 

uprasza podpisany o umieszczenie następującego 
wyjaśnienia; Nieprawdą jest jakoby mnie onegdaj 
aresztowano, wskutek przyłapania mnie na dostar ■ 
czeniu 22 bochenków chleba miejskiego fryzjerowi 
Schwarzowi i jakobym ponadto chleb pochodzący 
z „kontroli** dostarczał takż< do restauracji Laso­
ckiego i Żółcińskiego po 25 mp za bochenek. 
Natomiast prawdą jest, że dnia 28 bm. straż M.
S. O. nieprawnie skonfiskowała 18 bochenków 
chleba znajdującego się we wózku którym posłu­
guję się objeżdżając piekarnie we Lwowie, a który 
to chleb wypieczony został w jednej z piekarń 
lwowskich dla użytku mojej rodziny, a w części 
dla użytku znajomych, z mąki przezemme dostar­
czonej, za zapłatą należnego piekarzowi wynagro­
dzenia, albowiem tak rodzinie mojej, jak zresztą 
każdej innej, racja chleba na kartki wydawana nie 
wystarcza do skromnego wyżywienia się.

Bolesław Koźmiński.

Amerykański Czerwony Krzyż 
opiekuje się sierotami.

Z Warszawy piszą nam 30 lipca o. r.:
Jedno z trudniejszych zadań, z ktoretn się 

spotkał amerykański -Czerwony Krzyż w Polsce, 
było przewiezienie sierót ze schroniska w Białym- 
utaku do Liskowa. Zadanie to zostało rozwiązane 
bardzo pomyślnie. Dzieci były wyprawione spe­
cjalnym pociągiem, składającym się z 50 wago­
nów, z kuchniami i spiźarniam przeznaczonemi 
do ich użytku. Dzieciom towarzyszyły ochroniarki 
amerykańskiego Czerwonego Krzyża, które już od 
tylu miesięcy zastępowały im ich matki.

Gdy cały ten orszak, złożony z tysiąca osób, 
dojechał do Liskowa, był serdecznie witany przez 
wszystkich, którzy ze swym proDozzczem na czele 
starają się o zapewnienie wszelkich możliwych 
wygód dla sierót.

Obecnie jeszcze dzieci porozmieszczano w  spe­
cjalnych namiotach, gdy tymczasem przygotowują 
się dla nich wygodne budynki szkolne, w których 
mogłyby później na stałe zamieszkać.

WeKrologla

Aleksander Adamowicz |
b. właść. dóbr |
zcdn:k Magistratu r

zmarł dnia 3. sierpnia 1920 r.
Obrzęd pogrzenowy odbędzie się dnia 5. sier- 1 

pnia we czwarte c o godz. 2 popołudniu przy ul. ■  
Bandnrskiego 1. 9 (boczna Listopada) na cmentarz H
Łyczakowski, na który stroskana żona w raz z dzie- H
ćmi siosrrą i bratem zaprasza krewnych, przyjaciół 
i koiegów. |

t

Tekla Ma^ja Graimt
najdroższa i najukochańsze Matka

zmarła dnia 3. sierpnia 1920, po długich a ciężkich cier­
pieniach, zaopatrzona św. Sakramentami.

Pogrzeb odbędzie się dnia 6. o godz. 9 rano z ul. Bo­
gusławskiego 16, na który zapraszają stroskane

CÓRKI i SYN.

Rozprawa o zamordowanie b premiera 
roęg. Tiszy

BUDAPESZT. (Pat.). Radjo. Przed tutejszym są- 
ctem dyv.izyjnym stanęli db pierwszej rozprawy oskar­
żeni o zamordowanie Tiszy. Są nimi porucznik Hub­
ner, chorąży Sztanyikowsky, sierżant marynarki Dobo 
i pospoiltak Vago IWljłielm. .Akt os^rżenla omaw1-. 
wykonanie mordu i podnosi, ze wykonawcy, a mię* 
dzy nimi przyszły komjtsarz ludowy Pojanyi '"dzien-i



KURJ2R LWOWSKI Z dnia 6. a ^ n ia  1920. Nr. lSf,

nfcarz Pawiei Kerf wesżH do pokoju Tteay. P«m 
ganyi zarzucił Tiszy, iż był przyczyną wojny) pocz.em 
stfŁelłł dto niego 2 razy. Hr. Tisza upauł( poczem P o  
ganyi •strzelił do leżącego już jeszcze 2 razy. Wieczo­
rem doniósł Dobo w hotelu Asto-ja o doke.iaahjm 
uiuruzij. Oskarżony Hiittner przyznał Si# do c^yiiu, 
zarzuconego mu w akcje oskarżenia, brom* się jednaki 
tżm, że zamordowanie Tiszy podyktowane było inte­
resem narodowym. Zamordowanie Tiszy było upla- 
noWane już od początku października na taj nem po­
djedzeniu parni Karolyj‘ego. Gdy Kafolyi zostćif dnia 
26. października 101b powołany do króla, ułożono 
listę osób, któie należało unieszkodliwić. Upełnomoc­
niająca komisja składała pię z ifarolyhego, Pógonyre- 
go, Stefana Friedricha, oraz Ćsernyaka. Werbowafj 
dni ludzi do tego celu i przyrzekli także Hiittnerow*
150.000 kor. za wykonanie mordu. Ne tą sumę wrę­
czono Hiittnerowi pismo gwarancyjne, które prze­
chowywał razem z (innymi podobnymi (papierami. Listy 
te noszą podpjsy Friedricha, Kuny‘ego i Funyeaai 
Htlttner wiedział także, że pomysł zamordowania T5- 
szy powstał już w ł&ćie 1918. W  Czasie fniędży 26, 3 
30. października 1918, odbvły się liczne posiedzenia 
na których Poganyji, Keri i Friedrich <fem>°£fajf się? 
natarczywie zamordowania Tiszy. Poganyi ośWW-l 
czył, że w razie potrzeby weźmie cały czyn na siebie 
Friedrich oświadczył wtedy: Dość słów, Kraj czeka ńa 
czyn. Jeżeli nikt nie podejmie się tego, wówczas on 
Bam z wicśninlkamj podejmie się zamordowania Tiszy],

Nadesłane.
(Z* rubrykę tę rcdakcj. nie biene u J jn w ic k W ilM ek

P. JULJANA CIESIELSKIEGO i P. MORSŻYCKĄ, Uchodź- 
cćrw z Ukrainy, TroScianlec Za Wapniatką, tfpfasza o po­
danie adresu w  icli własnym interesie 
W ład ys ła  w Bereźnicki ,  Lwów, Karaicka 9 (u  p. Panejków)

Byli żołnierze wtargnęli do izby 
belgijskiej.

Bruksela, (pryw.) Izba belgijska debatować 
miała onegdaj nad przedłożeniem ustawy, przewi­
dującej utworzenie funduszu dla belgijskinh żoł­
nierzy i inwalidów Z tego powedu przyszło do 
wielkiej manifestacji byłych żołnierzy frs.itciWych, 
którzy zebrali się w  liczbie 12.000 orzed gmachem 
Izby. Około 5C0 z nich wtargnęło do sali obrad, 
i wołając: , Precz z ministrem wojny 1“ , poczęli
wybijać szyby i niszczyć cale urządzenie. Przyszło 
do bitki między posłami a bylyłnt żołnlfarzami, Któ- 
rych z wielkim trudem udało się, przy pomocy 
straży, usunąć z sali.

Paryż, (pryw.j Posłowie Lolleaux i Bubin, 
podczas bitki z- byłymi żołnierzami, zostali potur- 
oowani przez demonstrantów. Po opuszczeniu saii 
obrad parlamentu, udali się demonstranci w pocho­
dzie przed redakcję dziennika „Soir" i spalili na- 
jromadzone tam pisma ulotne.

PoźyczKa przymusowa.
Ministerstwo skarbu ogłosiło wysokość opłacać 

się mającej pożyczki przymusowej. Ustalono dwie 
taryfy: od mejątKu (A ) i od dochodu rocznego (B). 
Wysokość obciążenia rośnie progresywnie. W  ta­
ryfie <A.) ponad 109.000 majątku wynosi pcży człta
2.000 marek, l i 0.000 do 120.U00 —  2.210 marek 
i t. d., przy 500.000 — 16.500, przy 750.000 —
28.000, przy 1,000.000 — 44.000, przy 1,500.000 —
96.000, przy 2,000.000 — iÓH.000, przv 3,000.000—
372.000, przy 4,000.000 -  656.000, ponad 4,900.000 
Wynosi pożyczka 980.000, złiś ponad 5,000.000 
20 p A  wartości majątku.

TOryfa (B) zacsyna się od 36.000 marek ro­
cznego dochodu. Do 40.J00 pożyczka wynosi
1.000 marek, do 50.000 — 1,5000, do 60.000 — 
2.100, do /O.OuO — 2.800, do 80.000 —  3.600, 
do 90,000 —  4.500, dc -00.000 —  5.500, i t, ó. 
Przy 206.000 —  24.200, p/rzy 300.000 —  54.400, 
do 500.CUO — 100,000, do 1,000.000 — 340.000, 
ponad 1,006.000 —  35 prc. dochodu rocznego.

SzPBSgółowe taryfy podamy w komunikacie 
ministerstwa skarbu w jednym z najbliższych nu- 
fflfcrów „Ktrjera Lwowskiego".

m

„Przewodnika administracji polskiej ’, mie­
sięcznika, poświęconego ttorji i praktyce aarhinś' 
strŁcyjńej, wychodzącego w Lublinie, ukazał się 
nr. 4 —10. Zawiera on następującą treść: Dr. Al­
fred Gałuszka: „O organizacji polskich władz ad- 
mlnistucyinych". — Dr. Wilhelm Ed. Roppe: „Fio- 
jekt organizacji władz administracyjnych w Pol­
sce". — Inź, August Rybicki: „Odbudowa kraju
z maturjałów ogniobezpiecznych" —  Di Anton* 
Kuczewski: „Znaczenie opieki —  poradni w spo­
łecznej walce z gtuźlicą. —  Dr. Mieczysław Orlo* 
Wicz: „ZddAfiia polityki administracyjnej na potu 
orgStttóacji turystyki i sportu W Polsce". — Dr. Ka­
zimierz Socbaniewicz: „Państwowe archiwum pra 
sowę" —  Jakob Goldderg: „Instytucja stanów
wyJątkowvch w paustwie konstytucyjnem*. — 
Piof. dr. Tadeusz Hilarowlcz: „Rzut óka nr pro­
gram Wykładów nauki administracji i polskiego 
piAwA adhiirtiStracyjnego rta uniwersytecie1. —-
Dr. Giistaw T. Gołębiowski: iOdpo widzialność
dyscyplinarna urzędników gminnych na terenie by­
łego Królestwa Kongresowego*. —  Prof. dr. Ta­
deusz riil&rowicż: ,0  sąo karny w postępowaniu 
administracyjnem w byłej Galicji. —  Sprawozda­
nia. — Kronika. —  Dział praktyczny.

RedaktOism naczelnym „Przewodniki* jest 
prof. dr. Tadeusz Hilarowicz; redaktorem odpowie­
d z ia ln ym  i wydawcą p. Roman Śląski.

„Przewodnik" jest wydawaiiy z subwencji 
Towarzystwa popierania iruehu społecznego przy 
uniwersytecie lubelskim i magistratu miasta Lublina.

O GŁO SZEH IA.
wyświetla obecnis doskonałą farsą w 5 akt.
podług znakomitej operetki T T  "11 ą

francuskiej Ahdfiana p. tyt.: Bi -a/ B . V

ze znakom itą 0 5 1 1  f l j W H L D l f  K *dto  doborowe u/ppełn ieiiie program u.

KTO z  wyjeżdżających daru­
je mi pieska pok^jcu ego. 

Friedrichów 7. piętro II.drzwi 
12. 4987

Naaka i wychowaaie.

POMOCY w  nauce udzieli 
nauczyciel gimn. za wyna­

jęcie mu nieuraehi. miesrka- 
-lia tve Lwowie 4 pokoje z 
kuchnią. Ofertę złożyć w  adm. 
, Kurjera iw “ „Dla okaziciela-1.

LASOWEJ pr»V yki posznku 
je były urzędnik p rywatny 

inwalida, Juri k Włodzimierz, 
Lwów, Kordeckiego 7. eflCs

W WYŻSZEJ krajowej s z k o -  

le krawieckiej z dniem
10. sierpnia rozpoczyna się 
kurs krojn 1 szycia dla pp. 
nauczycielek, tych które cza­
sem wakacyjnym rozporządza­
ją  eony zniżone, zgłoszenia 
podziemne Akademicka 221. p. 
jk  Ł—tawte 4M2

Posidj i prace. DW IE  panienki z matUrą 
gimn. poszukują jakiego­

kolwiek ząjećla odpowiednie­
go. Zgłoszenia Admiii. nod 
„Inteliaentńc “. 4978

MEDYK wyśmienita siła t 
pracach Szpitalnych i la- 

Doratorjach, przyjmie pracę 
medyka w Sanatorjach lub 
szpitalach, W którym kolwiek 
czasie doby prócz ezaśti od 
11-3 w  południe, którt jest 
poświęcony usługom PSAStW*.
B. Cz. słuchacz wydziału lek 
Lwów  ul. Gosiewskiego 4. 
parter prawy. 4984

MŁODA inteligentna panna
zajmie się *imfl ój do­

mu, albo dziećmi, Zgłoszenia 
do „Kurjera* nod „Sit fa — '

U .

MEMORJaEY, statuty, okól 
niki, odezwy, podania, 

skrypta dyktowane przepisuje 
na maszynie kenc. Z»k ła_  
„mEKiC* Sapiehy 47. 480U

WAŻNE dla sadowników i 
handlarzy owoców kupu­

jemy kaźdę ilość jąbłek do 
przerobu martnolady. Zgłosze­
nia fahry la cukrów Panień­
ska 23. 4989

KTiiBY wiedział o Stanisła­
wie Gio s z k u , jed. plut. 

z 40 pułku Strzelców Iw. 
niech zechce donieść. Stosz- 
kowa Koszów za Kołomyją.

4953

Ar t u r  sm utny, stroiciel
fortepianów. Chmielow­

skiego 5. oficyny, przyjr uje 
Strojenia i repetaąje. 4M3

Rapno i sprztdaL

FORtEPi ANY pianina fishar- 
monium duZe i nrsłe Sprze­

dam Pańi|ka 21. Hanak. 4981

NimLanla

DO wynajęcia trzy pokoje 
umeblowane Dwernicki ago

11. A. wiadomość drzwi 6.
ijod 12 W  A 4986

A  POKOJE w paiterze elektr. 
™  łazienfca bardzo dogodny 
rozkład przj pierwszorzędnej 
ulicy w  pJbll2u ogrodu od- 
powiędnę dla lekarza iub 
adwos-tta zamieniam na 4 
pdkoje na pierwszem lub dru­
kiem piętrze bliższa wiado­
mość listowna pod a. B. 
„Kurjer iw.* 4982

DUŻV pokój obok teennik’
z osoonem wchodem ume­

blowany do odnajęcia solidne,’ 
partji. Zgłoszenia pod wzorf 
wa CzystoSć. 49sl

ZA znalezienie mi 2 do 3 
pokoji z kuchnią wraz a 

p n y i ależnośeiami, o ile mo­
żności z komfortem dam -ókg, 
mąk* pszennej i 1000 Marek, 
Źsfloszenit do „Knrjera iw.* 
pod „W. R .“ 4979

S A H A T O R J U M
D r a  K .  D ł E I S H I E G O

D  Z H K O P lH E S n
prżyjma]e paOjfciitóUf jak d&tvniej 156 

Rozporządza wolnymi pokojami.

h r m d z l  h e r b a t y  i  r . n w T

WE LWOWIE, UL. RUTCWSKIEOO 3. 
poleca

H E R B A T E  A N G I E L S K Ą
w cąjpfźtdwłćlbżycl'- ratunkach.

S a te ły ty p j no maszyn
Undcrwood, Remington Smith-Bross, Smith-Fre- 
mier, Willams i t. d, od 1200 do 2200 spnedaje

W, KEfHH «« KRRRÓH
Flofjańska 3.

K O N K U l ł S .
Zarżąd m!rsi« Bełza

ogłasza konkurs

na posadę leśniczego
lasów  'Bełzkich 

Od kompetenta wyniagHne są warunki:
a) egzamin na samoistnego gospodarza lasowego
b) nieprzekroczony wiek 40 lat,
c) świadectwo dotychczasowego prowadzenia go­

spodarki fasowej.

Płaca wobec obecnych warunków będzie u- 
normowana w porozumieniu się z kompettMami.

Bełż, 30 lipca 1920. 4956

Intendantura Dow* >, Gen. Lwów.
Nr. 35104/X.
Konkurs ńa śbfzediiź odpadków 

skór i obówia starego.

KoiMiirs
Intendantura Oki. Gen. L w ów  na podsta­

wie rozp. M, S. Wojsk L. D. G. 53685/20 M. z 
dnia 19 lipca 1920 rozpisuje konKurs

na 8pizeddż więiszej iliiści od­
padków skór i obuwis starego.

Oferty nrleży wnosić do intendar+ury Okr. 
Gen wydział umundurowania, Lwów, Ochronek 
4, do dnia 10 sierpnia 1920 włącznie.

Całkowita ilość odpadków do sprzedaży 
wynosi około 7 wagonów i są rozmieszczone 
w warsztatach mundurów i obuwia przy ,uL 
Marciu a 30, w mag. Gkwipunknwym w Ko­
szarach Jabłonov'skich, przy ul. janowskiej; 
31, w fabryce P. Langiera i wreszcie w fa­
bryce Gafoty na Zniesienia i Florsdha Pija­
rów 33, gdzie możnr je oglądać.

Za Szęfa lniendantury;
4955 d ą b ro w s k i pata «  u



8 KURJER LWOWSKI z dnia 6. sfcrpinfa 1920. Nr. 1MJ

Powstaje placówfca finansowa lndn polskiego, która ma na celu podniesie­
nie rolnictwa, rolniczego przemysłu i handlu oraz przemysłu domowego. Ma ona 
skupiać oszczędności włościan w kraju i za morzem, by wziąć udział w budowie 

ekonomicznie silnej POLSKI LUDOWEJ, Placówka tą jest

Polsko Amerykański  Bank Ludów;
, Spółka AkeyJnu w Krakowie

t filjami, powstać mającemi w myśl statutu w Warszawie i innych miejscowościach Polski.

KOMITET ORGANIZACYJNY*
rozpisuje niniejszem na podstawie zatwierdzonego statutu postanowieniem Ministrów Skarbu oraz Przemysłu i Handlu z d. 9 kwietnia 1920 r

S U B S K R Y P C J Ę
na kapitał akcyjny Spółki w kwocie 20,000.000 marek polskich, składający się z 40.000 sztuk gotówką pełnowpłacónych akcji po 500 

marek polskich nominalnej wartości, opiewających na okaziciela lub imiennych.

Warunki Subskrypcji:
1. Przy zgłoszeniu należy uiścić gotówką całą cenę kupna podług kursu emisyjnego.
2. Zgłoszenia subskrypcyjne przyjmowane będą najpóźniej do dnia 31. sierpnia 1920 roku włącznie.
3. Komitet Organizacyjny zastrzega sobie piawo przydziału zgłoszonych akcj według swego uznania.
4. Na wypadek nieprzydzielenia akcji Po!. Amer. Bank Lud. S. A. w Krakowie zwróci wpłacowe kwoty wraz z odsetkami 2o|0.
5. Akcje wydane zostaną akcjonariuszom w swoim czasie za zwrotem potwierdzenia kasowego na uiszczone wpłaty tudzież, 

zawiadomienia o  przydziale akcji.

Zgłoszenia na akcie przyjmują:
Administracja ..Gazety Ludowej", Warszawa* Świętokrzyska 17.
Administracja „Ludowca", Warszawa, Krakowskie Przedmieście 4P.
Administracja „Kurjera Lwowskiego", Lwów, Chorążczyzna,

' Administracja „Piasta", Kraków, Mały Dynek A.
Administracja „Włościanina", Poznań Kwiatowa 2.
Administracja „Głosu Lndu Śliskiego", Cieszyn ul. Niemiecka..'
Polska Ludowa Spółka drzewna, Kraków, Studencka 25.
Towarzystwo Agrarno-Osadniczo, Lwów, Halicka 21.
Ludowe Towarzystwo Wzajemnych Ubezpieczeń „Wisła", Nowy Sącz i wpo

Wpłat na uskuteczniona zgłoszenia dokonywać można we wszystkich ii Jrzędach pocztowych 
w Polsce na konto czekowe P. K. 0. Polsko-Amerykańskiego Banko Lodowego S. A. 

w Krakowie Nr. 148550.

Informacji pisemnych udziela Biuro Komitetu Organizacyjnego w Krakowie, Studencka 25, w Warszawie, Miodowa 18, II. p., m. 3.
Komitet organizacyjny:

Jan Bryl, Gabryel Dubiel, Władysław Grzędzlelski, Jan Jedynak, Dr. Władysław Kiernik, Józef Kowalczuk, Dr. Andrzej 
Kuś, Franciszek Maślanka, Stanisław Osiecki, Józef Rączkowski, Ludwik Rączkowski, Bolesław Roja, Władysław Rudko­

wski, Jan Szczerbiński, Henryk Wyrzykowski, Józef Zachara.

Wyciąg ze Statutu Polsko- Am ery kańsMego Banku Ludowego S. A. w Krakowie.
§ 4. Spółka ma za zadanie dążyć do podniesienia rolnictwa, rolniczego 

przemysłu i handlu, jakoteż przemysłu domowego I dlatego ma prawo:
1) zakładać rolnicze, jakoteź rolniczo-przemysiowe i handlowo przed­

siębiorstwa i towarzystwa, współdziałać przy ich zakładaniu i prowadzić j e ;
2) współdziałać przy odbudowie polskich wsi i prowadzić sprawy, bji- 

dąee z ;em w  związku ;
3) tworzyć ogniska przemysłu domowego i popierać jego rozwój ;
4) zakładać, finansować i prowadzić fabryki i warsztaty narzędzi rolmcz,;
5) zakupywać grunta i tworzyć średnie gospodarstwa ro lne;
6) dzierżawić grunta, realności i przedsiębiorstwa fabryczne;
7) zakładać spółki parcelacyjne i parcelować grunta na rachunek wła­

sny lub w łaściciela;
8) udzielać zwyczajnych i hipotecznych pożj’czek;
9) nabywać wierzytelności hipotekowane, pozbywać je  i przyjmować 

w zastaw ;
10) udzielać pożyczek i zaliczek na zastaw papierów wartościowych, 

notowanych na polskich giełdach, tudzież na zastaw surowych produktów 
rolnych oraz zakładać i prowadzić domy składowa;

11) eskontować, reeskontować i przyjmować do inkasa weksle i prze­
kazy, zaopatrzone przynajmniej w  dwa podpisy, uznane za dobre;

12) prowadzić interesy rachunku bieżącego;
13) przyjmować wkładki i wydawać książeczki wkładkowe na złożoną go­

tówkę oraz wystawiaćasyguaty kasowe,oj/ewąjąee na okaziciela lub nazwisko;
14) kupować, sprzedawać : lorabardować własne zapisy dłużne.

§ 5. Spółka ma prawo wydać zapisy dłużne pod niżej podanymi wa­
runkami :

1) na podstawie pożyczek hipotecznych, których udkieiono na nieru­
chomości, zapiuane w  księgach gruntowych , 1

2) na podstawie własnych papierów uartośeiowych,amąjących pnpilarne 
bezpieczeństwo i na podstawie pożyczek, udzielonych na zast w  takich papierów.

§ 6. Kapitał aacyjny Spółki wynosi 20,000.000 marek polskich i składa 
iiię z 40.000 gotówką pełnowpłaconych akcji po 500 marek po skich, opiewa­
jących na. okaziciela lub imiennych.

Ten kapitał akcyjny może być podwyższouy na wniosek Rady Zawia- 
dowczej za uchwałą Walnego Zgromadzenia i za zezwoleniem Rządu do su­
my 100,000.030 marek polskich, a to przez dalszą stopniową lub jednorazową 
emisję nowych, gotówką pełnowpłaconych akcji pc 500 marek polskich.

§ 10. Akcje będą wystawiane na okaziciela, wolno jednak posiadaczowi 
żądać wystawienia akcji na jego nazwisko.

Akcje, opiewające na nazwisko, można z zachowaniem postanowień ar­
tykułów 182, 3 i 223 Ustawy Handlowej przenieść na osoby trzecie.

Spółka ma prawo, ale nie obowiązek, hadan.a legitymacji posiadacza akcji
§ 11 Akcje są niepodzielne.
§ 12. Każdy akcjonarjusz ma udział w  majątku Spółki w  stosunku ilo­

ści posiadanycn akcji jakoteż udział w  zyskach i stratach.
§ 47. Każde akcji daje prawo do jednego gło ra Żaden akcjonarjnsz 

nie może, bez względu na ilość posiadanych akcji, mieć więcej niż sto głosów.
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